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(Umowa kHąlty Anglią i Francją w sprawie Egi­
ptu. —Bieżące wiadomości z zagranicy. —Początek 
wyborów do aejmn węgierskiego. Węgierska aka­
demia umiejętności. — Sejmowe sprawy wyborcze 
w Dolnej i Górnej Anstrji, tndzieś na Kora wie.— 

Pisma czeskie przeciw Taaffemn.)

Stanęło wprawdzie porozumienie między 
gabinetami Anglii a Francji co do warunków, 
na jakich odbyć się ma konferencja w sprawie 
egipskiej, a właściwie co na tej konferencji ma 
być uchwalone. Ale tak jedna jak i druga 
strona zastrzegła sobie, iź te warnnki mają być 
odnośnym parlamentom przedłożone do zatwier­
dzenia. Nie pewnem jest jedynie, czy to ma 
nastąpić przed czy po zebrania konferencji. 
Zdaje się jednak, że przed konferencją który z 
whigów wniesie w parlamencie angielskim in­
terpelację, a na nią odpowie lord Granville, 
minister spraw zagranicznych, podając treść u- 
mowy z Francją, poczem rywiążą się rozprawy, 
które zakończą się wnioskiem przyjęcia oświad­
czenia rządowego do wiadomości. Dopiero je­
śli większość głosów padnie za wnioskiem, bę­
dzie zapewne zwołaną konferencja mocarstw. 
Walka jednak w parlamencie angielskim będzie 
zacięta, gdyż nie tylko torysi, lecz i wieln 
whigów jest tej umowie przeć-’ rnych. W razie 
gdyby większość była przeciw wnioskowi, to 
nie cały gabinet, lecz tylko lord Granville ma 
ustąpić, poczem konferencja wcale nie przyszła 
by do skutku, a parlament wytknąłby rządowi 
tern samem cel, do którego dążyć ma, tj. zabór 
stały Egiptn.

Francuski gabinet zastrzegł sobie także, iź 
w razie potrzeby umowa ma być zatwierdzoną 
przez parlament, ale uczynił to tylko dla zró­
wnoważenia angielskiego zastrzeżenia. W samej 
rzeczy nie potrzebuje tego czynić, bo wszystkie 
stronnictwa parlamentarne pochwalają nmowę.

Głównym warunkiem umowy jest oznacze­
nie terminu okupacji Egiptu przez wojska an­
ielskie. Najdalej ma okupacja trwać do r. 
ioo8, ale i przedtem wolno Anglii wycofać swe 
wojska, jeżli uzna, iż stan Egiptu jest uregulo­
wany. jednakowo i w r. 1888 trzeba będzie 
osobnej uchwały w s z y s t k i c h  mocarstw, iź 
okupacja ustać powinna. To znaczy, że jeżli 
tylko jedno mocarstwo oświadczy się za dal- 
szem trwaniem oknpacji, to Anglia w Egipcie 
i nadal wojska swe pozostawić może. Dodatek 
ten czyni prawie iluzoryczną całą nmowę cc do 
oknpacji. Zawsze znaleźć może Anglia jedno 
mocarstwo, które pójdzie podług jej życzenia.

Drugi warunek jes już realniejszy. Już 
teraz ma być zaprowadzoną międzynarodowa 
kontrola finansów egipskich zamiast obecne,' 
wyłącznie angielskiej. W komisji kontrolujące; 
mają zasiadać reprezentanci wszyć.— i mo­
carstw. Przed okupacją angielską kontrolę spra­
wowały wspólnie Anglia i Francja. Do przy­
wrócenia tej kontroli dążyła z początku Fran­
cja, lecz nie mając widoków osiągnięcia tego, 
wystąpiła potem w interesie wszystkich mo­
carstw, aby je pozyskać i do poparcia ograni­
czenia okupacji angielskiej Egiptu.

Trzeci warunek umowy zawiera zobowiąza­
nie AngKi, dostarczenia pożyczki 8 milionów 
-- ? ezterlingów dla uregulowania stosunków 
egipskich. A kto tak wielkiej dostarcza pożycz- 

’-a ® Pomimo międzynarodowej wszystkich
miji i i ™  finansów egipskich będziemiał zawsze przewagę w sprawfe Egiptu.

* * *
Wiadomości z zagranicy a , dzfeiaj nadar 

szczupłe. Belgijski dziennik urzędowy don«.1 
że całe ministerstwo podało się do dymisji 
Jako męża, któremu powierzone zostanie utwo- 
rżenie gabinetu, wymieniają klerykała Beernerta. 
Rezultat wyborów zadziwił zarówno pisma li­
beralne, jak klerykalne. Te ostatnie spodziewa­
ły się zwycięztwa, ale ani marzyły, aby ono 
było tak świetnem. Indepeńdance Belge nazywa 
Porażkę liberałów już nie klęską, ale wprost 
nieszczęściem dla tej partji. .

O zatargu serbsko-bułgarskim nie wiele no­
wego. Dyplomatyczne stosunki zostały zerwane, 
konsulat j  umknięto, mimo to jednak spodzie - 
wanem jest pokojowe załatwienie sprawy. Buł-

garja wyda memorjał, w którym ma być udo­
wodnioną bezpodstawność serbskich pretensyj, a 
prawie nie ulega wątpliwości, że mocarstwa po­
godzą powaśniouych sąsiadów.

Rząd niemiecki zwraca baczną uwagę na 
agitacje duńskie w północnym Szlezwiku. Po o- 
statniej petycji, zaopatrzonej w 8.000 podpisów, 
a wystosowanej do ministra oświaty, w której 
żądano przywrócenia języka duńskiego jako 
wykładowego w szkołach ludowych, nastąpiła 
teraz nowa demonstracja. Bardzo wielu obywa­
teli północnego Szlezwiku udało się do Jutlan- 
dji na wielką uroczystość zbratania się z Duń­
czykami, gdzie wygłoszono wiele namiętnych 
mów. Ministerstwo zarządziło śledztwo.

Spór konstytncyjny w Norwegii załatwiony 
został przez osobistą inicjatywę króla. Profesor 
Brock, przyszły szef gabinetu, z polecenia króla 
konferował z prezydentem stortingu Sferdonpem 
i po długiej konferencji przyszło do kom­
promisu.

Wiadomość o upadku Berbera i wymordo­
waniu załogi nadeszła właśnie w chwili, gdy 
znowu w dziennnikach angielskich pojawiła się 
wiadomość, że rząd zamyśla przedsięwziąć wy­
prawę do Sudanu i że nad planem ekspedycji 
pracuje jen. Wolseley. Plan ten obejmował bu­
dowę kolei z Suakimu do Berberu. Jakże obe­
cnie budować tę kolej, kiedy Barber w ręku 
Mahdiego, a ten z machinami parowemi nie chce 
mieć nic do czynienia?

Ponowne walne wybory do sejmu .ręgier- 
skiego już się rozpoczęły wczoraj, a to w 194 
okręgach wyborczych. Do godz. 9. wieczór był 
jednak w Peszcie wiadomy tylko wynik z 104 
okręgów, jak donosi nasz telegram. L  innych 
źródeł dowiadujemy się, że w Peszcie wybrany 
został minister sprawiedliwości dr. Pauler, tu­
dzież w Szikszo prezydent Izby posłów Pechy, i to 
obaj jednomyślnie w swoich poprzednich okrę­
gach. Taki ponowny wybór ministra Paulera 
daje wiele do myśleiia, żydzi bowiem uważają 
go za jednego z najcięższych wrogów swoich i 
już dawno się domagali, aby złożył tekę swoją, 
a nawet zapowiadali z góry, kiedy to uczyni-, 
tymczasem I. dzielnica peszteńska dała dr. Pau- 
lerowi najświetniejsze wotum zaufania.

Godnem też uwagi jest; że wybranych zo­
stało dwóch antisemitów — pomimo wydanego 
przez centralny liberalny komitet wyborczy na­
kazu, aby tam, gdzie kandyduje liberał, ale 
będący oraz antisemitą, głosowało stronnictwo 
liberalne raczej na kandydata skrajnej lewicy, 
jeżeli nie należy do antisemitów — „Jhowiem 
stronnictwo liberalne nie chce absolatue nic 
mieć wspólnego z antisemitami“. Znowu bo 
wiem w ostatniej chwili żydzi przyłożyli Ma 
diarom do piersi rewolwer — klika rotszyl- 
dowska bowiem odbyła w dyrekcji Credit- 
anstalt temi dniami naradę względem konwer- 
sji_ reszty 6-procentowej złotej renty węgier­
skiej, i odroczyła decyzję, wyprawiając laj- 
pierw wiedeńskiego Rotszylda do Rotszylda pa- 
ryzkiego i londyńskiego, czy można w obecnym 
czasie przeprowadzić tę operację. W  zaślepie­
niu swojem przeoczają żydzi znowu, że podo- 
bnem postępowaniem do reszty rozjątrzą nawet 
doktrynerskich i masońskich zwolenników swo­
ich we Węgrzech.

Czy wybory wczorajsze odbyły się spokoj­
nie, telegram nie donosi; wszelako obawiano 
się jeszcze gorszych burd niż podczas agitacji 
przedwyborczej, o których ciągle jeszcze nad­
chodzą wiadomości. Bisknpi uwolnili na wczo­
rajszy dzień od postu. We wielu miastach za­
rządzono wcześniejsze niż zwykle zamykanie 
szynków.

Ze spraw węgierskich należy podnieść o 
statnie doroczne zebranie węgierskiej akademii 
umiejętności, założonej przed 58 laty przez naj­
słynniejszego patrjotę węgierskiego z nowych 

hr’ Stefana Szecheniego. Najznakomitsi 
kle p --~  p.rzyt?yli na to posiedzenie jak zwy- 
że dzięki ofia.r*n^°“yay doniÓ8ł między innemi,

majątku, i może rocznie 76 oo *łr T n f K ?  
ważne cywilizacyjne i polityczne spraw / 
gierskie ; w ubiegłym roku akad_mia otrzymała 
w darach 150.000 złr., a ostatniemi czasy przy­
była nowa fundacja w sumie 100.000 złr.

Komitet wyborczy konserwatywnej grupy 
dolno-austrjackiej kurji dworskiej pod przewo­
dnictwem hr. Falkenhayna (brata ministra) wy­
dał pod d. 10. bm. odezwę, w której podnosząc 
potrzebę, aby w sejmie były od kurji dworskiej 
wszystkie odcienia opinii należycie reprezento­
wane, i że konserwatyści z tego powodu już 
dawniej ofiarowali kompromis grupie wierno- 
koustytucyjnej, zawiadamia, że teraz ponawia 
myśl tego kompromisu, i proponuje listę kan­
dydatów, w której znajdujemy 8 konserwaty­
stów, 3 środkowców i 4 centralistów. Centrali- 
ści dolno-austrjackiej kurji dworskiej zebrali się 
zaraz d. 11. bm., i uchwalili, nie zawierać kom­
promisu z konserwatystami i ustawić własną li­
stę wyborczą; a słychać, że myślą nawet nie 
wybierać opata wiedeńskich benedyktynów 
szkockich, ks. Helferstorff a którego sami po­
przednio wybrali.

Natomiast zamyślają centraliści górno-austrja- 
ckiej kurji dworskiej zaproponować konserwa­
tystom kompromis, mając nadzieję, że tym spo­
tem zdołają nadal utrzymać większość centrali­
styczną w sejmie.

Po zawarciu kompromisu w morawskiej ku­
rji dworskiej stoją szanse wyborów do sejmu 
na Morawie tak, ze na 98 posłów i 2 wiryli- 
stów centraliści będą zapewne liczyć 50, pra­
wica (narodowcy czescy i konserwatyści wybi­
tni) 41, środkowcy 9 głosów. Żadne więc stron­
nictwo niema siły decydującej. Nadzieja Cze­
chów, że prawica tym razem w sejmie moraw­
skim otrzyma większość wybitną, dla której 
wiele, wiele bardzo wiele ustępstw Czesi robili 
hr. Taaffemn w Radzie państwa, zawiodła zu­
pełnie. Czeskie dzienniki są rozsierdzone na hr. 
Taaffego, uważając za pewne, że kompromis kon­
serwatystów i liberałów kurji dworskiej był je­
go dziełem, a treść wiadomej odezwy wyborczej, 
wydanej przez Chlumetzkięfir'), wyklucza z góry 
wszelkie ważne sprawy polityczne z przyszłej 
akcji sejmo ej, a więc i reformę sejmowej or­
dynacji wyborczej.

Korespondencje „Gaz. Nar.“
Warsiuwa d. 11. czerwca.

(Jłf.) Ogromny popłoch w finansowym i eko 
nomicznym świecie w ołało tu zamierzone 
wprowadzenie opłat stemplowych wedle prawa 
obowiązującego pod tym względem w carstwie, 
opłat w dziesięćkroć niemal większych niż prak­
tykowane dotąd u nas. 'Kos ta stempli przy 
sprzedażach, transakc' h etc. wynosić mają 
odtąd ip re . od rartośc jj. zed “lanych rzeczy 
brntio, bez względu na wysokość długów obcią­
żających sprzeda? me dobra lub nieruchomości. 
Że zaś większa część majątków ziemskich ob­
ciążoną jest bądź to ciążącym na nich długiem 
Towarzystwa kredytowego, bądź innemi hipo- 
tecznemi długami, które wynoszą częstokroć 
połowę wartości, wypada ztąd, że właściciel 
sprzedając je, od odbieranych z kupna pieniędzy 
opl cać będzie nie już czwarty ale ósmy pro­
cent. I na tern jednak nie dość było jeszcze: 
zdarzyć się może, a nawet zdarza dość często, 
że nieruchomość sprzedawana obecnie za niższą 
cenę, ongi przy przechodzenia z rąk do rąk, 
skutkiem odmiennych warunków, miała wyższą 
cenę, którą następna gospodarka obniżyła zna­
cznie; uznano przeto, że na tern skarb tracić 
nic nie powinien i nie może, i w wypadku po­
dobnym opłata stemplowa nie oblicza się od 
obecnej ale od poprzedniej wartości, dziś już 
fikcyjnej częstokroć. Ustawa nowa wejść ma W 
życie z dniem 13. lipca i dziś już budzi stra­
szne, sfinksowe pytanie: co to z tego będzie?... 
Stan ekonomiczny Królestwa, owo jedyne pole, 
na którem wolno było rozwijać pracę organi­
czną, w którym to kierunku tak bardzo wytę­
żaliśmy siły, że dotąd udawało nam się na 
niem przodować innym polskim dzielnicom, tu 
trafi na znaczny szkopuł. Rzecz oczywista, że 
rząd wielce dbały, nie troszczy się o to bynaj­
mniej. Go dalej będzie? Jedyną nadzieją jest, 
że jak to dzieje się w Moskwie, i u nas będą 
umieli różnemi sztnezkami obchodzić nową 
nstawę.

Pieniądze nasze spadły znów w cenie na 
giełdach zagranicznych; obniżkę tę miała wedle 
tego co mówią spowodować decyzja komisji tak
e S E P t ó f l S  kt<̂ ra w ^ ch dwach akoń-czyta swe obrady*. DecjąJa ta ac? nie kłoszona

jeszcze, wypadła dla władców giełdy niezoyt 
pomyślnie, jak zapewniają. Komisja bowiem 
uznając w zasadzie, że hi namtarne i postępowe 
prądy domagają się zupełnego zrównania oby­
wateli jednego państwa jednakiemi przywileja­
mi i prawy, orzekła, że w tym wyjątkowym 
wypadku należy od nich odstąpić, zupełne bo­
wiem zrównanie żydów z innymi poddanymi w 
Moskwie, wywołaćby mogło w ludności, uspo­
sobionej dla nich niechętnie, czego dowodem są 
rozruchy, które miały miejsce w Moskwie połu­
dniowej, nowe zaburzenia W Moskwie zaś na­
leży unikać wszelkiej scysji żywiołów, która 
snadno mogłaby przybrać i inne, niezbyt dogo­
dne dla rządn kierunki.

Pan Hurko naraził się na pewne niezado­
wolenie i przyganę sfer „patriotycznych* mo­
skiewskich balem, wydanym w Belwederze. Ów 
bal champetre, na którym wystąpiono w nieu 
rzędowym półstroju, bo w frakach i jasnej re­
szcie ubioru, gdzie tańce odbywały się na tra­
wie, miał w oczach gorliwych i przejętych pie­
tyzmem Moskali tę straszną winę, że dano go 
w Belwederze, w tym Belwederze, w którym 
przed pięćdziesięciu laty przeszło ukazało się 
straszne dli Moskwy widmo rewolucji. I w rze­
czy samej, od czasów ucieczki ks. Konstantego 
i śmierci ks. Michała Pawłowicza, brata cesa­
rza Mikołaja, który w tym również gmachu ży­
cie zakończył, sfery rządzące a nawet dworskie 
unikały wszelkich przyjęć i zabaw w Belwede­
rze, poprzestając na komnatach w dawnym Zam­
ku naszych królów. Nad Belwederem zawisła 
krepowa osłona żałobnych wspomnień, którą do­
piero jen. Hurko ośmielił się żołnierską dłonią 
uchylić.

Już to jenerałowi Hurce nie wiedzie się ja­
koś w tym czasie. Tak prosta rzecz np. jak po­
lecenie wydalenia się jednego francuskiego pod­
danego z granic moskiewskiego państwa, ścią­
gnęła nań gromy z Petersburga. A rzecz miała 
się tak. Żelazne huty w Dąbrowie Górniczej nu- 
byte zostały od poprzednich właścicieli Ple- 
mienników, Strzelecki itd., poza którą to firmą 
stał w rzeczy samej w. ks. Michał, stryj obe­
cnego cara, zostały w czasie wojny serbskiej 
nabyte przez kompanię francuską, której repre­
zentantem obecnym był niejaki pan Mirę. Ów 
pan Mire miał nieszczęście narazić się komuś, 
który wzajem postanowił odpłacić mn intrygą, 
za której narzędzie obrał sobie miejscowego na­
czelnika powiatn Będzińskiego. Z sumiennością 
moskiewskiego urzędnika, którą my tu znamy 
tak dobrze, pan naczelnik zdał raport, że Fran­
cuz podbnrza robotników, że tyranizując ich, 
sieje temsamem posiew socjalizmu, że dąży do 
obudzenia w nich nurtujących na Zachodzie prą­
dów. że sam wreszcie jest socjalistą. Raport ten 
oparł się aż o samego jenerał-gubernatora, któ­
ry polecił szkodliwego spokojowi państwa Fran­
cuza wydalić z granic kraju. Rozkaz spełniono. 
I na tern byłby też koniec, gdyby pan Mire był 
Polakiem, czyli istotą z pod praw wyjętą; boć 
ileż to razy za równie nieuzasadnione podejrze­
nie zsyłano Polaka na Sybir lab rzucano do 
więzienia, i nie było jnż o nim ani słychu!

Nad taką powszednią historją zamykają się 
fale zapomnienia. Ale pan Mire był Francnzem 
a w dodatku reprezentantem zasobnej kompanii. 
To też odniósł się on w tej sprawie do fran­
cuskiego ministerstwa, które ze swej znów strony 
zainterpelowało ministerjum moskiewskie. Rzecz 
cała następnie poszła do Rady ministrów, która 
zwróciła się z zapytaniem do jenerała Hurki. 
Na skutek pytania owego wytoczono śledztwo, 
które wykazało zupełną bezzasadność oskarżenia 
i prywatę całej tej sprawy. Pozwolono panu 
Mire powrócić do Polski i nabyć niejakiego po­
jęcia o procedurze, jaką na każdym krokn sto­
sują uzurpatorzy w ym kraju, zapomnianym 
już przez jego współbraci którzy, dzięki zręcz­
nym kłamstwom moskiewskiej zagranicznej prasy 
mogli byli wyobrażać sobie, że skargi na ucisk 
są wymysłem „wiecznie niezadowolnionychu Po­
laków. Drobny ten fakcik może im nieco otwo­
rzy oczy na to , że nie wszystko idzie tu tak 
dobrze, jak głoszą płatni piewcy. Aby zaś cały 
ten hałas nie skończył się na niczem, otrzymał 
dymisję naczelnik Będzińskiego powiatu, który, 
jak zapewniają, pocieszy się po utraconej służbie 
majątkiem wynoszącym przeszło sto sysięcy 
rubli, który sobie przez czas jej uzbierał.

Przebrzmiała sprawa Kraszewskiego, acz 
ciągle jeszcze społeczeństwo nasze myślą jest z 
nieszczęsnym magdeburskim więźniem; Ostatniem

echem tego gorącego zajęcia, jaki budził sam 
proces, były rozprawy dzi ni ikarskie, do któ^ 
rych dał powód znany list p. Br. Wołow­
skiego.

Ogół nasz niewtajemniczony w to, co jest 
zacz i co zdziałał p. Wołowski, nie P®jął *ra*u 
tego „niepowołanego obrońcy" i jeg? wystąpie­
nia, które rzetelnem dopiero rozświecił świa­
tłem tutejszy Pt-eegląd Tygodniowy, piętnując 
całe samochwalcze wystąpienie takiego rzecz­
nika narodowej sprawy, tak jak ono na to za­
sługiwało. Głos ten prawdziwie obywatelski i 
polski niechaj będzie dla p. Wołowskiego miarą 
usposobień naszych dla tych, co ośmieszając 
sprawę poważnego a smutnego dla kraju zna­
czenia, przy pożarze Ojczystego domu nawet ra- 
dziby własną upiec pieczeń.

Wludeśi d. 13. czerwca.
(§) Z taison morte, rzucającą cień na wido­

wnię polityczną, dziwnie licują procesa anarchi­
stów, które, zdaje się, nie mają końca. Po o- 
kropnościach i grozach procesu Stelimachera 
dojrzewa w tajemnej atmosferze niemniej gro­
źna sprawa Kammerera, który podobno aż o 
trzy zabójstwa anarchistyczne jest posądzonym, 
a równocześnie toczy się seozacyjny proces prze­
ciw 22 „anarchistom*, którzy rzekomo podczas 
zeszłorocznego pobytu cesarza w Gracu mieli 
knować spisek przeciw jego życiu, sprawa osta­
tnia trzymaną była od początku do końca w 
jak największej tąjemiiicy, tak dalece, iż prócz 
sądu i policji nikt a nikt o niej do ostatniej 
chwili nic nie wiedział. Romanie się, iż za to 
teraz działa ona tem bardziej aenzaeyjnie. Czy 
taka taj nnii ,oś*\.ze strony organów rządowych 
odpowiada celowi, czy ona rzeczywiście jest po­
trzebną, to inna izecz.

Dziennikom wiedeńskim, które były powy- 
sełały sprawozdawców, na proces toczący się 
obecnie w' Graca, zabroniono podawania szcze­
gółowych spran ozd i Z przebiegu procesu i ró­
wnocześnie zabroniono im poprzednich ̂ doniesień 
odnoszących aię do zamierzmycł lróiy cesa­
rza i następcj ronu.

Nie chcemy się bymajamiąj m  wac w kry­
tykę tyci ' figa podobnych .«aęzęd*e6 rządo­
wych org w, jednakie pospoOmjf sohie za­
uważyć, i i  wssystki one .wzięte w cumbut na 
mało się przydać mogą, a doljggrw zy nawet 
do nich cały „stan wyjątkowy“,z  pewnością w 
niczem do załagodzenia wichri J , socjalistycz­
nych się przyczynić me mogą.

Tu nie feprflfjj, hm ngrazir— ia wełaMd, 
ale zupełnie innych .środków potrzeba. W 
pierwszym rzędzie stoi niezawoame podniesienie 
ogólnego dobrobytu, ni co jednakże przy ist­
niejącym systemie podatkowym, przy ekonomi- 
cznem gospodarstwie, znajdnjącem charaktery­
styczny wyraz w zbyt wysokich taryfach kole­
jowych i t. p., wcale się nie zanosi. Ale co to 
mówić o jakiemkolwiek polepszenia lab o po­
trzebie reform, jeśli rząd, sądząc przynajmniej z 
wielce niezgrabnych enuncjacyj półurzędowych 
organów, mniema, iż jest i ieomylnym. Złe sku­
tki tej polityki po części już teraz się uwi­
doczniają.

Tymczasem polityczne stronnictwa drzemią. 
Nawet rohies teutonica przycichła. Czy na dłngo? 
Zapewne zawre walka przy wyborach nowych 
do sejmów krajowych. Szczególnie na Morawie 
będzie ona zawziętą, na śmierć lub życie pro­
wadzoną Stronnictwo narodowo-czeskie czyni 
już teraz wielkie przygotowania.

Dowiaduję się, że tutejsza polska młodzież 
akademicka ma temi dniami wysłać adres kon­
dolencyjny Kraszewskiemu do Magdeburga.

Rząd pozwolił tutejszemu polskiemu sto­
warzyszeniu „Przytulisko" na urządzenie loterji. 
Wydanych będzie 50^00 losów po 50 centów.

P O G A D A N K A .
(W arjacja na tem at: Guzieieg 0  sednie ogórko­
wy ! — O kronikarzach i politykach galicyjskich.— 
System ekonomiczny p. Ko«ł0’ ikiogo wobec pra­
widła „Oszczędnością a pracą." _  Traktat o or­
tografii, muzyce i sporcie, poświęcony p. Erazmowi 

Wolańskiemn i Jego naleszezyokim wyborcom.)
Co się na świecie — proszę państwa — nie 

dzieje, co się me dzieje! Ta Galicja jest tak na 
wskróś oryginalnym krajem, że nawet sezon o- 
górkowy nie może się należycie rozwinąć, a pu­
blicyści, którym zwyczajnie niewymowną radość 
to sprawuje, jeżeli mogą w całej naiwności na 
brak tematu się użalać,  ̂muszą chcąc niechcąc 
pisać a pisać Za lat kilkanaście, kiedy zapa­
trywania Koła polskiego przejdą w krew i w 
kości całego n« odu, a więc i dziennikarstwa, 
czyli mówiąc innemi słowy, kiedy społeczeństwo 
włe w najszlachetniejszem tego słowa znacze­
niu skołowacieje, będziemy mogli i my zrobić 
sobie wakacją, wyjechać do wód, leczyć się w 
Karlsbadzie na katar żołądkowy, powstały w 
skutek przeżuwania niestrawnej polityki i po­
wiedzieć sz. czytelnikom, że szkoda prenumera- 
ty, tak jak to niedawno powiedzieli koryfeusze 
sejinówi, że szkoda dyei

Zdarzyć się n; we u oże, że jakiej powadze 
dziennikarskiej — nuźbyi się ja wtedy wykie-

rował na powagę — zachce się powietrza gór­
skiego! Każe więc zastanowić wydawnictwo 

szystkich dzienników i — basta; bo i to cho­
dzi po ludziach. J. E. p. Grocholski nie mógł 
być na sesjach sejmowych — przeto sesyj nie 
ma. Trudno to wprawdzie w dziennikarstwie o 
takiego chwata jak p. Grocholski, ale djabeł nie 
śpi, może więc kiedyś taka jasna i na naszym 
horyzoncie zaświecić gwiazda, zwłaszcza iź za­
stęp adeptów pióra z każdym dniem zwrasta, 
że wspomnę tu tylko o JHefistmiach.

Przystępując z porządku rzeczy do wyli­
czenia faktów, wstrząsających społeczeństwem, 
zanotuję najprzód pobieżnie, iź p^roda zrobiła 
dzielne’ talto mortale na lepsze., że festyny uda­
ją się nadspodziewanie dobrze, wbrew wszela­
kim moim pessymistycznym r  łej mierze opi­
niom. Już to najlepiej ndał się festyn „Przy­
mierza braci" i tylko szperalstwu nieznośnemu 
kronikarzy tutejszych udało się wygrzebać, iż 
odsłonięcie pomnika Kazimierza W. nie nastą­
piło w sposób uroczysty. Ci pamwie zgorszyli 
sie tem mocno, iź osłonięcie .0 ódbyło się w 
sa.li, gdzie stały szynkfpsy i inne gospodarczo 
handlowe przyrządy i ujęli si« zaraz za despek- 
tem, który z tego powodn i  i spotkać Kazi 
mierzą, nie pamiętając o tem, ;że łączyć piękne 
z pożytecznem właściwi irazo jest rzeczą, i 
źe tak samo jak Polacy biusty męźówj których 
pamięć solennie obchodzą zbroją rycerską zdo­
bią, tak też i żydzi pragn . przyozdabiać wszyst­
ko godłem, pod którem. diugie wojowali wieki.

Nietylko jedn i  kronikarze napsuli mi du­

żo krwi w tym tygodniu. Cóż powiecie państwo 
o politykach i ich stosunku do sejmiku relacyj­
nego p Kozłowskiego? Naturalnie, że gorszycie 
się mocno tymi politykami, którym me może 
się w głowie pomieścić, że drogi, któremi wielki 
mąż stanu do celu zdąża, ciemne są i zagadko­
we — niemniej przeto dobre. Już to p. Kozłow­
ski ma wszelkie prawo uskarżać się na napa­
stowanie. Zaprasza przyjaciół swoich do Prze­
myśla, wykłada im o obowiązkach poselskich, 
pokazuje jak na dłoni, co Rada państwa robić 
powinna, dowodzi, że tego wszystkiego nie zro­
biła; cytuje prace swoje, któremi w znacznej 
części do osiągnięcia nadzwyczajnych tych suk­
cesów się przyczynił, a Pewna Gazeta (przez 
wzgląd na koleżeństwo nie wymienię jej całego 
nazwiska) bombarduje go pociskami dwuszpal- 
towych artykułów wstępnych.

Jakże cieszę się, źe stanowisko moje po­
zwala mi njąć się za pokrzywdzonym w myśl 
obywateli powiatu przemyskiego, którzy dali 
niezbity dowód wielkiej dojrzałości politycznej, 
poruczając najprzód ińsndat poselski znakomi­
temu Kozłowskiemu, i udzielając mu następn e 
jednogłośnie wotum zaufania.

Szanowny czytelnika! — jeżeli jesteś zwo­
lennikiem Lavatera, jeżeli przywykłeś wyczyty- 
wać zfizjognomii śladów geniuszu, to porzuć ze 
względu na p. Kozłowskiego tę metodę. Twarz 
p Kozłowskiego jest to twarz polska, dobrodu­
szna, wąsata, naiwna, zarumieniona szczęściem, 
jakie daje błogi spokój, rozlany w duszy; jest 
to fizjognomia, na którą gdy spojrzysz, powieisz

mimowoli: No, właściciel takiego pysia pewnie 
prochu nie wynalazł! Skoro jednak bliżej roz­
patrzysz się w czynach męża sanocko-przemy- 
skiego, wyrzucisz fizjognomikę Layatera za o- 
kno i pomyślisz: Pal go kaci! — ktoby powie­
dział, że w mężu tym obrał sobie siedlisko ge- 
njusz finansowy! A przecież tak jest. Ten do­
broduszny wąs&cz — to potęga ekonomiczna, 
to Strousberg II., to następca jego na tronie 
państwa kolejowego. Co Stronsberg? W kąt 
Strousberg przed Kozłowskim. Strousberg bu­
dował koleje rentowne, przebiegające tysiące 
kilometrów krajów bogątych i żyznych. Kozłow­
ski był tylko skromnym yerwaltungsratem ko­
lei tak kapeańskiej, jak kolej Łupkowska, a 
przecież, dzięki Najwyższemn, zrobił majątek 
znaczny, i utrwalił blask i splendor potomków 
swoich. Narodzie! nie narzekaj więc, nie skarż 
się na brak bogatych płodów ziemnych. Ziemi- 
ca galicyjska tryska naftą, posaźną jest w sól 
i w Kozłowskich. Zapewne, że Kozłowski jest 
solą w oku wszystkim hołyszom, którzy patrzą 
z zawiścią na cudzy dobrobyt. Lecz jest to tyl­
ko fatalna nieznajomość prawideł ekonomii spo­
łecznej. Kozłowski jest częścią narodu — ma on 
majątek, idzie jemn dobrze, to wzmaga się po- 
ireunio i dobrobyt kraju. Postępujmy tylko da­
lej tym gościńcem a rajem stanie się galicyjska 
ziemia. Złośliwi humoryści! mówicie, iż raj na 
tem polegać będzie, że nago wszyscy, oprócz 
takich Kozłowskich, chodzić będziemy. Zamknij­
cie '„plugawe wasze rozdziawy" i nie bluźnij- 
cie! Przyjdzie czas, w którym Kozłowski, po

W ie c  ż y d o w s k i .
Izraelita warszawski donosi o opozycji, jaką 

prawie zewsząd wywołała odezwa rabinów 
berlińskich, zwołująca na wiec duchownych 
izraelskich, o czem poprzednio i myśmy wzmian­
kowali. — Partja ortodoksów z góry potępia 
więc, posądza go o zamiary reform religijnych, 
a wiec o nową herezję i odstępstwo od wiary 
ojców. To tez całe przedsięwzięcie należy na-

skompletowaniu klucza dóbr ziemskich, usunie 
się z posady poselskiej, a wtedy vivat seguens! 
wtedy posłem zostanie ktoś drugi, trzeci i 
czwarty, i tak pomału każdy syn Galicji, po­
święcając się kolejno dla narodu na rentownem 
stanowisku rajchsratowego posła, dojdzie do 
klucza doczesnych dóbr ziemskich, które wedle 
ewangelii Kozłowskiego, nie są marą ani chi­
merą. Chodzi tu tylko o odkrycie systematu po­
mnażania dobrobytu. Kolumbem szczęśliwym 
jest p. Kozłowski, który doczekał się już peł­
nego uznania, bo nietylko obywatele przemyscy 
zaszczycili go udzieleniem wotum zaufania, ale 
i Sanok wystawił sobie chlubne świadectwo doj­
rzałości i genialności politycznej, wybierając p. 
Kozłowskiego posłem na sejm krajowy. Sunm 
cuiguel Szlachta przemyska, udając wielkich 
panów, mocno nadszczerbiła swoje fortuny, dla­
tego imponuje jej, co się zowie, poseł, który 
zwalczył z kretesem system dorabiania się ma­
jątku wedle prawidła: „oszczędnością a pracą", 
a zaprowadził lepszy, dogodniejszy, prędzej do­
biegający celu. Ale co tam ma wspólnego etyka 
z poświęceniem ?!

Vivat seguensl Na tor mojej pogadanki 
wjeżdża drugi folblut, pobity wprawdzie ze­
szłego roku przez ks. Sieczyńskiego w Husiaty- 
nie, lecz tego roku okryty napowrćt laurami w 
Zaleszczykach. Kolory znane są każdemu sport- 
smenowi. To p. Erazm Wolański, autor (ja­
kiegoś dziełka . dziedziny sportu, kompozytor 
prześlicznej polki, dedykowanej cesarzowej, 
słynny detonomista, matematyk i stylista poi-



przód ja  i  uważać za poronione i bezsku­
teczne.

Z tego powodu o kwestji reform Izraelita 
tak  mówi: „Mylą się wszyscy ci, tak  żydzi jak 
i nieżydzi, k tórzy  mniemają, że reformy przez 
kogokolwiek uchw alone, dadzą się w  całym 
ogóle żydowskim przeprowadzić. Nie dadzą się 
dlatego, że żydzi pod względem religijnym czn- 
ją  się od nikogo niezależnymi i że od najwię- 
ksżych swych powag nie przyjmują reform ja ­
kichkolwiek, niezgodnych z ich przekonaniami-

Pomnąc zaś na różnorodność stronnictw  i 
odcieni w łonie dzisiejszego żydostwa, ani m a­
rzyć można, aby uchwalone postępowe reformy, 
adoptowane były przez rzeszę zachowawczą, z 
niesłychaną podejrzliwością sto jącą na  wyłomie 
swych tradycyj...." „I dziwcie się tu  kończy 
Izraelita — opłakanemu zastojowi jednych i 
rozkiełznanej swobodzie, dla braku  legalnej r e ­
formy, drugich....*

Co do tego, myli się h ra eh ta  sądząc, iż 
napotykane trudności 1 p ro testa  słnźyć mogą 
za wymówkę. Reform a nigdzie nie odbyła się 
cudom, o d ram , i ni® ogarnęła ludu całego jak 
jeden maź, s i ła  zawsze wolno, stopniowo, diie- 
ląc masy na  części. Ale ją  trzeba zacząć. Tu 
nie chodzi o w iarę -  bo ta  jako część wew­
nętrzna jes t n ieujętą, ale chodzi o jej część 
zew nętrzną, obrzędową, pozostającą w  niezgo­
dzie z wymogami geograficznego położenia, k li­
m atem, cywilizacją.

P o trzeba , aby żydzi ta k  jak  zaniechali o- 
fiar krw aw ych, zastępując je modlitwami, ró ­
wnież zastąp ili nieodpowiednie w naszym kii 
macie obrzezanie, koszer itp . obrzędy, formami 
nproszczonemi, symbolicznemi, jak to się w in­
nych religiach praktykuje. Jeżeli się na to nie 
zdobędą, jeżeli nie sprowadzą swej monistycznej 
religii do prostoty uniwersalnej — to niechże 
się nie dziwią, że będą w ieki wieków narodem 
odosobnionym i w swem zaczarowanem kole 
muszą znosić skn tk i separacji.

Do takiej reformy nie potrzeba aby przy­
stąp ił ogół, niech przystąp ią tylko ci co mogą 
zrozumieć potrzebę zmiany, a  zwolna reforma 
się rozszerzy tern prędzej, im szybciej się o- 
świeci dziś masa ciemna. Chowanie się zaś za 
parapet wymówki, iż ta  masa na nic nie po­
zwoli, niczego nie chce, jest dowodem złej wia­
ry, własnej niechęci i nieudolności. Trudno jest 
dzieło reformy odkładać aż do chwili, gdy o- 
sta tn i cadyk Sadogorski, pozwoli się dobrowol­
nie pozbawić swych bogactw i wpływów, które 
ciągnie z ciemnoty i zabobonn. Nam za  długo 
na to  czekać.

M o s  k w a .
(Saehalin. — Wykolejenie pociągu. — Z krajn 

Nadbałtyckiego).
Dzienniki donoszą, że w tych dniach osta 

tecznie rozstrzygniętą została  kw estja urządze­
n ia adm inistracji na wyspie Saehalin. R eorga­
n izacja nastąpić ma podobno niezwłocznie. R o ­
boty ciężkie, czyli t . zw. katorga, ma również 
uledz reformie, więzienia przymusowe będą ro­
dzajem kolonij penitencjarnych, gdzie więźnio­
wie nie będą siedzieli bezczynnie, lecz odda­
wać się będą npraw ie roli, rzemiosłom, budo­
wie dróg, mostów, portów, wznoszenia rozmai­
tych  budowli itp . E ta t  cyfry katorżników  okre­
ślony został na 5 tysięcy g łów ; jest to  m ali­
znom tego co dostarcza całe państwo, i wszyscy 
katorżnicy odsiadywać będą odtąd karę  w yłą­
cznie na Sachalinie. W yspa podzielona zostaje 
na trzy  okręgi adm inistracyjne: A leksandryjski, 
którego więzienia pomieszczać będą 2 .0 0 0  ka- 
torźników, Tymowski, także na 2.000 i Korsa- 
kowski, na  1 .0 0 0 .

Naczelnie rządzić będzie wyspą urzędnik, 
mający praw a wojennego gubernatora; przy 
nim istnieje specjalna kancelarja, inspektor le­
karski, inspektor robót rolnych, inżynier -budo­
wniczy, geom etra i tow arzysz prokuratora.

Katorżnicy, k tórzy  odcierpieli karę, pozo­
sta ją  na wyspie na osiedlenia, w koloniach i o- 
sadach, których pozycje i granice teraz  już zo 
s ta ły  naszkicowane.

K atastrofa, zaszła przed dwoma tygodnia­
mi na kolei Petersbnrgsko-M oskiewskiej, jak  
przekonało o tern śledztwo, przeprowadzone z 
w ielką ścisłością, nie była wcale dziełem przy­
p adku ; dalsze poszukiwania naprow adziły i na 
ślad przestępcy, k tó ry  na kw adrans przed przyj­
ściem pociąga odśrubował szyny. J e s t  nim sam 
dróżnik Samuel, syn A leksandra, Woronow, 
człowiek, liczący 30 la t wieku. Woronow po k a ­
tastrofie zbiegł i aresztowany został w Nowgo- 
rodzie; do winy się nie przyznaje, poszlaki je­
dnak są bardzo silne i dają wiele do myślenia. 
W oronow przyjęty  został na Błużbę bardzo nie­
daw no; szczególnym zbiegiem okoliczności o 
przeszłości jego zarząd kolei nic nie wiedział. 
Tymczasem Woronow służy ł niegdyś jako dró­
żnik na kolei Rybińsk-Bołogoje, i wtedy opu­
ścił słnżbę w skutek wyroku, skazującego go 
na więzienie za k rad z ież ; odsiedziawszy więzie­
nie, Woronów osiadł w rodzinnej wsi swojej, 
położonej o parę w iorst od miejsca katastro fy  ; 
tn  zagospodarował się, odnowił dawne stosunki

niebawem dostał posadę dróżnika, i bez ż a ­
dnych ze strony w ładzy kolejowej atrndnień, 
żad&nia informacyj itp . — nwaźano go ponie­
kąd  jak  swego. Co m iał na celu Woronów, 
przysposabiając katastrofę, w yśw ietli proces, 
k tó ry  już w  przyszłym tygodniu będzie sądzo­
ny w  Nowgorodzie; proces ten, jak  donosi Pe- 
tersburger Ztg., należy do kategorji, w yjętej z 
pod zw ykłych przepisów i procedury ; więc i 
pobudki czynu mnszą być niezw ykłe. Pozostają 
zatem  jak  na teraz domysły, k tó re  niebawem 
rozprószy zapowiedziany na przyszły tydzień 
proces.

Ciekawą pozostanie rzeczą, jak  ta  świeżo 
odnowiona przyjaźń między Prnsam i a Moskwą, 
jak  te  wzajemne w izyty dworskie i wymiana 
najserdeczniejszych niby to zobopólnych nczuć, 
nie przeszkadzają w niczem objawom plemiennej 
niechęci, k tó ra  cokolwiekbądź a przy każdej 
nadarzającej się sposobności za trnw a i za tru ­
wać będzie stósunek politycznej przyjaźni mię­
dzy oba narodam i i państwam i. I  tak  odzywa 
się w sposób następny petersbnrgska gazeta 
Swiet o niemieckim ruchu w kraju  nadbał­
tyckim : „G azeta Heimat donosi, że w Dor­
pacie po odśpiewanin przez studentów dnia 2 1 . 
kw ietnia patrjotycznego hymnu niemieckiego 
(w państw ie moskiewskiem nie jest to hym pa- 
trjo tyczny, lecz rewolucyjny), przeciw  którem u 
protestow ała korporacja łotyBka, na miejBce u- 
roczystości przybył k n ra to r okręgu naukowego 
K apustin w tow arzystw ie profesora Wisko- 
watego.

Pan kura to r zbliżył się do korporacji ło- 
tyskiej, rozm aw iał z n ią  dość długo, a nie 
zwróciwszy uwagi na inne korporacje, opnścił 
plac. Zaledwie pan k u ra to r zdołał odejść, gdy 
niemieccy studenci zaśpiewali w  ślad za nim 
po n iem iecka: Znów słyszę niemiecką mowę, z 
pow tarzającą się z w ro tk ą : Niemcy to moja ra ­
dość, moja uciecha, moja ojczyzna. N astępnie 
studenci niemieccy otoczyli nieliczną korpora­
cję ło tyską i nad uszami jej członków w ykrzy­
kiw ali słowa niemieckiego hymnu.

„Bez zaprzeczenia, mówi petersburgski 
Swiet dalej, jest to wyborna sposobność, aby 
wprow adzić do D orpatu dwie sotnie kozaków, 
któreby poznajomiły panów śpiewaków z ta k ­
ty k ą  i p rak ty k ą  kozaków w podobnych wy­
padkach. Dorpaccy studenci powinniby jak  się 
zdaje wiedzieć dobrze, i i  w Moskwie niema 
żadnej Germanii.

Również powinni byli wiedzieć ze spraw y 
Kraszewskiego, jak  postępuje Germ ania ze swo­
imi poddanymi, k tó rzy  lekceważą in teresa pań­
stwa. Siedmdziesiątletniego sta rca  za s tare  
grzechy i do tego w rzeczywistości nie mające 
wagi, gdyż był on tylko literackim  pośredni­
kiem, zamknięto w tw ierdzy. K raj nadbałtycki 
to  nasza spraw a wew nętrzna.

W praw dzie sama moskiewska lekkomyśl 
ność plącze pojęcia i zbija z torn, tak  np. gdy 
pewien mąż stanu moskiewski przyjechał do 
Rygi, zwrócili się doń praw osław ni mieszkańcy 
ze skargą, że ich prześladują Luteranie, trzy ­
mający w swych rękach ca łą  w ładzę. Równo­
cześnie skarżyli się na miejscową adm inistra 
cję, k tó ra  im nie daje odpowiedniej pomocy.

W ysoki urzędnik odpowiedział im : „bądź 
cie ostrożni i nie zapominajcie, że za plecami 
tutejszych mieszkańców stoją Niemcy.* Cóż ro­
bić, odpowi dają Moskale, przecież za naszemi 
plecami stoi M oskw a! Rozumie się, że Moski ? 
stoi przy swej sprawie w całej sile, a że dla 
tego żadnych Niemiec w organizmie w ew nętrz­
nym państw a być nie może. Niemcy same chcia­
ły  to stw ierdzić ostatniem i czasy.

Młody dyplom ata hr. Bismark, kiedy wszy­
scy w itali go w R ew ia po niemiecku i upajali 
się mową urojonego Vaterlandu, powiedział w i­
tającym, że niezmiernie żałuje, że nie może po­
dziękować baronom w ich państwowym języku 
i tłum aczył się ze swej nieznajomości języka 
moskiewskiego, krótkim  pobytem w Moskwie.

Oto właściwe położenie sprawy. Pow inniś­
my w nadbałtyckim  k ra ju  działać jak  najsta- 
nowczej i jak  najenergiczniej, niczem się nie 
krępując. Dorpacki uniw ersytet należałoby od 
daw na zamknąć, jako szkodliwy dla państw o­
wych interesów. Szkodliwy dlatego, ponieważ 
wychowuje żywioły państwowe nie w interesie 
rządu  i państw a, ale bez zaprzeczenia w szko­
dliwy dla narodn moskiewskiego sposób . 11

Otóż, jak  się petersbnrgski Swiet odzywa 
o Niemcach nadbałtyckich  i o ich naczelnej na­
ukowej Instytucji. Niechaj to będzie m iarą i 
wskazówką, jak  m ało wszelkie polityczne przy­
jaźnie są zdolne przetraw ić i przeinaczyć ple­
mienne niechęci.

zbiornika przeróżnych garów smrodorodkowych! 
Nieszczęśliwi Lwowianie, przyjeżdżajcie więc tu , & 
odetchniecie chociaż świeżem powietrzem, gdyby 
wam czego innego nie było potrzeba!...

Gości kąpielowych jest już dosyć spora ilość, 
większa niż w roku przeszłym o tym czasie — 
spodziewamy się więc „grubego11 sezonu kąpielo­
wego. Wszystko tn jnż odświeżone, lnb kończące 
się odświeżać — zakład hydropatyczny kończą, 
spacery i chodniki oczyszczone, klomby i gazony 
zasadzone kwiatami — mało tylko jeszcze widać 
naszych prześlicznych żywych kwiatów warszaw­
skich !... Ale cierpliwości!... I te nadjadą, i otrzą­
sną się chociaż na chwilę z moskiewskiej konsty­
tucji kańcznkowej !

Widać tu coraz większy postęp kn dobremu. 
Wiele jednak rzeczy dałoby się zmienić lnb uzu­
pełnić, i projekta w tym kierunku są liczne, a 
miejmy nadzieję iż wykonają się powoli, gdyż „nie 
odraza Kraków zbndowano.* — Dziwią nas więc 
utyskiwania, często nieuzasadnione, n. p. w Dzień. 
Puh‘k. na nasze zakłady kąpielowe, jak Krynica, 
Szczawnica, Iwonicz lub Żegiestów, a najwięcej nas 
dziwi naiwność w porównywaniu naszych zakładów 
kąpielowych z Karlsbadem lnb Cieplicami cze- 
skiemi.

Znamy te zakłady dobrze, a znamy oprócz 
tych jeszcze i 12 innych zakładów, a z tych 5 
krajowych, a 7 zagranicznych, wiemy więc co tam 
jest, a co jest n nas. Nie zapominajmy jednak o tym 
ważnym szczególe, iż Karlsbad ma za sobą 1000 
lat, a Cieplice 800 lat istnienia, jak tego dowodzi 
kolnmna pamiątkowa, wystawiona w „Curgarten* w 
Cieplicach przed kilku laty. A nasze zakłady po­
wołane do życia energią i patrjotyzmem ś. p. dr. 
Józefa Dietla, mają za sobą zaledwie 20 do 25 
lat życia! To wielka różnica !

Nie możemy tu pominąć jednak jednego szcze­
gółu, ważnego w rozwoju Krynicy, a tym jest, na­
bycie drzewa na budnlec. Ceny budulcowego drze­
wa, są tn te same co w Paryżu !! Czy kto da 
wiarę temu? A tak jest, gdyż 1 metr kubiczny 
drzewa budulcowego dochodzi do ceny 8  sir 50 
ct. A przyczyną tego są panowie żydzi tutejsi, a 
pośrednio ck. dyrekcja dóbr skarbowych. Otóż ta 
dyrekcja ma tn lasy, zkąd jedynie można mieć do­
bry budnlec, gdyż chłopskie lasy są liche, lecz nie 
sprzedaje ona drzewa w żądanej ilości sztuk, lecz 
w drodze licytacji całe kompleksy lasu, przezna­
czonego na wycięcie. Oczywiście utrzymują się przy 
licytacji żydzi — a ci po zalicytowaniu, będąc pa­
nami sytnacji, nakładają ceny na drzewo, jakie 
chcą. Spodziewamy się, iż temn zaradzi na przy­
szłość dyrektor p. Glanz, któremn zapewne, jako 
rodakowi, zależy na rozwoju Krynicy.

W końca tej korespondencji, miło nam po­
dziękować p. Scliifnerowi, dyrektorowi poczt, iż 
przysłał tn nrzędników pocztowych, grzecznych i 
nprzejmych, szczególniej w osobie naczelnika tutej­
szej poczty, p. Sękowskiego, którego radzibyśmy 
widzieć co rokn między nami. Mając bowiem do 
czynienia przeważnie z kobietami choremi, trzeba 
tu mieć dosyć wielką dozę cierpliwości i umiar­
kowania.

Z miejsc kąpielowych.
Krynica d. 8 . czerwca.

Powoli zaczyna się ożywiać ten piękny nasz 
górski kątek. Pogoda się nstala, a dzisiaj w 
dzień św. Medarda mamy prześliczną pogodę, z 
prawdziwie wiosennem powietrzem. Ta czystość i 
świeżość powietrza w Krynicy, uderza szczególniej 
tyoh, którzy mają szczęście ozy nieszczęście mie- 
■zkać w naszym kochanym Lwowie, tym stołecznym

[ r n i t i  l i i j t t t f i  i n a i c j m i i .

Dnia 14 Czerwca

*  S tan  powietrza. Obserwatorjnm szkoły poli­
technicznej donosi; ,

Wysokość opadu m zo n jtsag o  p o p o łu ­
dniowego wynosi 9,s milim. Najwyższa temperatu­
ra dnia wczorajszego była przed południem 23° C., 
najniższa nad ranem 13°6 C.

Przy wietrze przeważnie wschodnim ciepło, 
wilgoć powietrza w stanie prawidłowym, po­
godnie.

* Repertoar teatralny. Dzisiaj w s o b o t ę  
d. 14. czerwca przedostatnie przedstawienie ope­
retki przed wyjazdem do Krakowa — na dochód 
pani Anny Bocskaj „Książątko,* opera komiczna 
w 3 aktach Lecocąa.

Jutro w n i e d z i e l ę  d. 15. czerwca ostatnie 
przedstawienie operetki, po raz 5. „Księżniczka 
Trebizondy11, op. komiczna w 3 aktach Offenbacha 
Poczętek wyjątkowo o godzinie 8 .

W p o n i e d z i a ł e k  d. 16. czerwca po raz 
pierwszy: „Dzieciaki*, obrazek sceniczny w V akc.t 
Leopolda Swiderskiego. W roli Munia wystąpi po 
raz drngi p. Siemaszko. Nastąpi „Akrobata*, ko- 
medja w 1 akcie Fcnilleta, w której p. Żelazowski 
wystąpi pierwszy raz po powrocie z  wys ępów w 
Krakowie. Zakończy wesoła komedyjka w 1 akcie
p. t. „ Chichotki.“

W e w t o r e k  d. 17. czerwca po raz piąty: 
„Górą nasi," komedja w 5 aktach K. Zalewskiego 

We ś r o d ę  d. 18. czerwca. Pierwszy gościn­
ny występ panny "Wandy Urbanowicz, byłej artystki 
teatrów warszawskich w 3-aktowej komedji Sardon, 
p. t. „Rozwiedźmy się.* Panna Urbanowicz wystą 
pi w roli Cyprjanny.

Pierwsze przedstawienie opery lwowskiej w 
Krakowie, rozpocznie się we wtorek d. 17. b. m., 
dane będą po raz pierwszy: „Dziady,* dzieło mu­
zyczne St. Moniuszki, słowa Adama Mickiewicza 
Zakończy „Straszny Dwór,* akt 3., opera Stan. 
Moniuszki.

* S łużba bezpieczeństw a publicznego. Pod
czas ostatniego festynn na Wysokim Zamkn zan

ski, właściciel Czarnokoniec i poseł do Rady 
państwa.

Jeżeli wyborcom Banockim imponują pomy­
sły  finansowe p. Kozłowskiego, to bogaci mie­
szkańcy ziemi zaleazczycklej, mogą sobie pozwo­
lić na luksus idealny i kochać się w serca. P . 
Erazm  W olański jest sercem ; znajomi nazywają 
go naw et zdrobniałem  i czułostkowem imieniem 
Razia. Każda m uzykalna dusza, z wyjątkiem 
chyba tej, k tó ra  zamęcza szesnastogodzinnem 
graniem uszy p. Lam a, musi być z natury  swo­
jej czułą. Cznłość zaś podoba się szczególnie 
nieskażonym nmysłom ziem iańskich wyborców, 
żyjących na łonJe spokojnem m atki — przyrody 
zaleszczyckiej.

Głupstwo rozum 1 — g ran t dobre,poczciw e 
serce, jakiem odznacza się p. Erazm  W olański; 
dotąd bowiem n ik t nie przyczepił jeszcze ła tk i 
jego serca, chociaż byli ladzie, k tórzy  przycze­
piali rozmaite ła tk i jego rozumowi.

Ja k a  to bujna i bogata w rozmaitość — ta  
nasza przyroda. W  Przem yśla mieliśmy do­
piero co p a r exceUence ekonomistę, w Czarno- 
końcach znowu w yrasta cudny kw iat idealisty. 
Ogromny to idealista z tego p. Erazm a W ołań- 
skiego. K iedy rokn zeszłego komitet centralny 
nolecił powiatowi husiatyńskiem u kandydaturę 
księcia Rom ana Czartoryskiego, napisać mial faC 
Roman lis t do p. E razm a z prośbą, aby tenże 
poddał się rozporządzeniom kom itetu i odstąpił 
od samozwańczej kandydatury . Ten „sercochwat 
dał się jednak do tego stopnia opanować 
żądzy poświęcania się dla kraju , iż odpowie­

dzieć miał księcia przez pachołka, iż nietylko od 
kandydatury  nie odstąpi, ale wieś sprzeda, a 
będzie posłem, i nie opuści ojczyzny w potrze­
bie. Może to jes t legendą, k tó ra  mieszkańcy 
tam tejsi ina  tle  dobroci serca p. Erazm a, opa­
nowani nczneiem wdzięczności dla swego dobro­
czyńcy — o sn u li; może jest to tylko zmyśle­
niem poetyckiem. W każdym razie obywatel 
to  nielada, którego pieśń ludowa w ten sposób 
apoteoznje. Sprzedam wieś — sprzedam Czar- 
nokońce, k tóre mam tylko jedne, a  nie prze­
stanę wam dobroczynić. Takie słowa zaBłngują 
na to, aby były wyrżnięte w marmurze, który 
powinien zdobić, jeżeli nie Wawel, to przynaj­
mniej salę sejmową. Gdyby jednak na prawdę 
ten mój wniosek dostąpił uznania — to nieźle by 
bjrło, gdyby tekst, za porozumieniem się z p. 
Erazmem, p. prof. M ałecki wygotował, bo pan 
Erazm  palnąłby swoim zwyczajem k ilk a  błędów 
stylistyczno-ortograficzno-gram atycznych, a przy­
szłe pokolenia śmiałyby się może ze sławnego 
dziada, k tóry  był wielkim posłem, ale pisać 
nie umiał.

Dzisiejsze pokolenie mniej zw raca na to 
uwagi, czy poseł zna tajemnice ortografii i g ra ­
m atyki, czy zapoznał się z prawidłam i logiki i 
czy posiada bodaj skromną dawkę rozumu chłop­
skiego. Gdy roku zeszłego pismo p. E razm a 
Wola&Bkiego, wystosowane do kom itetu central­
nego, uwiecznione zostało drukiem, myśleliśmy,
. °wa Parodja ortografii, gram atyki, sty listyk i 
i zdrowego sensja zaprze p. Erazm owi raz na 
zawsze wrota sejmowe. Tymczasem pokazało się,

że w Zaleszczykach wszystkie te atrybucje in ­
teligencji ludzkiej nie mają waloru i że pose 
zaleszczycki może się bez nich wybornie obcho­
dzić.

Potrzebaby tylko wysłać komisję naukową 
któraby zbadała, czy wyziewy D niestru tak  
dalece rozwodniły umysły wyborców zaleszczyc 
kich, że nie nmieli z osnowy tego listn  poznać 
się na bystrości umysłu p. Erazm a, czy też wa­
runki kwalifikacyjne na posła zaleazczyckiego 
tak  są  dostępne, że naw et kandydat ze zdolno­
ściami sportsmeńsko-kompozytorskiemi jest tam 
zupełnie wystarczający.

Co się nie dzieje'- J a k  błogo robi się .. 
duszy, jak  radośnie tę tn i Berce, jak  tw arz szczę­
ściem promienieje, jeżeli spojrzymy na wschód 
i zachód Galicji, wszędzie jaśnieje rozum^ poli­
tyczny, wszędzie postęp i ^ j eJ  borey 
owoce, wszędzie K w y  poiejmo-

szające słow a: „Jacyśm y wielcy! jacy y su 
mienni i m ądrzy! . „ ,

Odbieraj hołdy uznania dobrana paro pa 
trjotów  K o z ł o w s k i - W olański i nie myśl nigdy
o słowach H einego :

Sznabelowski und Wa8xlap»li%,
Zwei Polen aus der Polakei.

Michał Gr.

ważyliśmy mnóstwo policjantów nzbrojonych w ka­
rabiny, przechadzających się parami, wśród tłnmów 
publiczności. Czego sfę obawiano — dójść trudno, 
jak  niemniej do czego miały służyć karabiny, z 
których przecież nawet w wypadku jakiegoś zamie­
szania, co najwięcej z powodn wybryku rzezimie­
szka, lnb opilca, — zrobiwszy użytek, byłoby nad­
użyciem... Jakże jednak wygląda ta niezwykła 
przezorność policji wobec faktn, że na niektórych 
naszego grodu przedmieściach, gdzie najczęściej 
wydarzają się kradzieże przez włamania i napady 
na przechodniów — policjanta całemi dniami (nie 
mówiąc jnż o nocach) nie ujrzysz ?... Może zdało­
by się nam więcej służby, a mniej parady.

* Z K onserw atorium  galicyjskiego Towarzy­
stwa muzycznego. Popisy uczniów konserwatorium 
rozpoczną się 25 czerwca b. r. i będą trwać przez 
następujące trzy dni przed i popołudniu. W nie­
dzielę d. 29. nastąpi rozdanie nagród.

* M inister ośw iaty wydał do wszystkich uni­
wersytetów reskrypt, w którym wzywa rektoraty 
do czuwania nad tem, aby profesorowie regularnie 
i śe śle rozpoczynali wykłady w oznaczonym usta­
wą czasie i nie kończyli ich wcześniej niż przepi­
sano Rektoraty mają corocznie składać sprawo­
zdanie, kiedy każdy profesor zaczął i skończył swo 
je wykłady.

* Jednodniówka. Pomiędzy niespodziankami 
które komitet urządzający festyn na dochód Towa­
rzystwa wzajemnej pomocy artystów sceny lwow­
skiej nam przygotowuje, na szczególniejszą wzmiankę 
zasługuje „Jednodniówka* której dziś już stanow­
czo wielkie rokować możemy powodzenie. Będzie 
to album zbiorowe na wzór paryzkiego Paris-Murcie 
ułożone. Do współudziału wezwał komitet wszyst­
kich znakomitszych naszych malarzów i rzeźbia­
rzy, oraz wszystkie osobistości, które w naszem 
społeczeństwie wybitniejsze zajmują stanowisko 
Nadesłane dotychczas rysunki pozwalają nam tu­
szyć, iż stroną ilustracyjną wydawnictwo to doró 
wna najlepszym zagranicznym ilustrowanym publi­
kacjom. Co się tyczy strony literackiej, ta oczy­
wiście zależy od chętnego udziału zaproszonych. 
Mając przed oczyma egzemplarze francuzkiej Paris- 
Murcie i wiedeńskiej Vindobony, w których znaj­
dujemy oprócz autografów głów koronowanych, 
kardynałów, ministrów, nawet aforyzm Leona XIII., 
nie wątpimy wcale> iż osobistości, przez komitet 
redakcyjny „Jednodniówki* do udziału wezwane, 
przyczynią się chętnie do tego dzieła, nadając mu 
w ten sposób wartość podwójną, a mianowicie war­
tość pamiątki i dobrego uczynku.

Na Pohulance, uroczera miejscu za miastem 
istnieje ogródek... kn pożywieniu ciała po znojach 
podziwiania przyrody. Skarżą się jednak liczni go­
ście, że płatniczy kelner tego ogródka, izraelita, 
eksploatuje publiczność licząc nieomal podwójną 
kredką... Właściciel restauracji, który jest chrze- 
ścianinem, winien okazać chrześciańską miłość 
względem bliźnieh gości i usunąć płatniczego, który 
tej cnoty nieposiada...

Niemiecka gruntow ność — czy z ła  w iara.
Fejletonista Tagblattu pisząc o przyjeździe pani 
Marceliny Sembrich Kochańskiej do Wiednia, na­
zywa j ą : „kroatką z urodzenia, wiedeńką z wy­
kształcenia muzycznego.* Prosimy o powtórzenie 
tej blagi rzuconej nam w żywe oczy.

W ś. p. Aleksym Paluchu — jak donosi 
N. Protom — straciła Ruś jednego z swoich o- 
s t a t n i c h  Mo h i k a n ó w . *

Ciklostyl. Przyrząd wypełniający służbę he- 
ktogrsfu, mniej od niego kosztowny, zwany ciklo- 
stylem, pojawił się w handlach.

* Utoniecie. Dziesięcioletni. Ozjasz Lustiar. ka­
piąc się ze swoim ojcem przedwczoraj popołudniu 
w łaźni Hissa pod I. 4 przy ulicy Szpitalnej, uto­
pił się tamże dla braku nadzoru w basenie. 
(G. Lw.)

Nieludzkość niektórych właścicieli domów do­
chodzi czasem do granic niezwykłych. I tak zamie­
szkała od lat 4  pewna familia w jednym z domów 
na ulicy Kazimierzowskiej, dopiero od kilku mie­
sięcy z powodu, że ojciec tej familii nic nie zara­
bia na razie, a matka już od roku chornje, nie 
mogła płacić czynszu. Owoż nieludzki właścioiel 
wyciągnąwszy nawet poduszki z pod głowy chorej, 
familię,, składającą się z 5 dzieci, wyrzucił na brak.

Ogólne zeb ran ie  notnrjuszów  galicyjskich 
1 bukowińskich, należących do austrjackiego Stowa­
rzyszenia notarjnsnów, odbędzie się we Lwowie d. 
21. czerwca b. r. o godzinie 1 0 . przed południem 
w wielkiej sali ratuszowej. Dla uczestników Zjazdu 
tego dyrekcja kolei Karola Ludwika zniżyła cenę 
jazdy w ten sposób, iż kupiony bilet jazdy I. kla­
są do Lwowa sin żyć będzie do jazdy II. klasą do 
lawowa i napowrót pociągami zwykłemi; dyrekcja 
kolei Lwowsko-Czerniowiecko-Jasskiej udzieliła 33 Va 
procent opustn z ceny jazdy, a to II. klasą także 
i dla pociągów pospiesznych, zaś III. klasą tylko 
dla zwykłych pociągów; dyrekcja kolei Węgiersko- 
Galicyjskiej udzieliła 25 procent opustu z ceny jaz­
dy II. klasą na części galicyjskiej tejże kolei; c. k. 
komisja ministerialna zniżyła cenę jazdy w ten spo­
sób, że koleją Arcyksięcia Albrechta 1 Dniestrzań- 
ską za niszczeniem 1 */, biletn jazdy III. klasą bę­
dzie można jechać II. klasą, zaś koleją Tarnowsko- 
Lelnchowską za niszczeniem ceny III. klasy będzie 
można jechać II. klasą, a za niszczeniem połowy 
bilotn II. klasy III. klasą. Dyrekcja kolei Lwow- 
sko-Czerniowieckiej wyda na ręce przewodniczącego 
c. k. notarjnsza Aleksandra Jasińskiego we Lwo­
wie potrzebną ilość kart legitymacyjnych, dlatego 
też jeżeli który z uczestników Zjazdu se zniżenia 
na tej kolei korzystać zechce, musi wcześnie tegoż 
przewodniczącego o tem zawiadomić, podając do­
kładnie miejsce zkąd i dokąd na tejże kolei podróż 
odbyć zamyśla, a on bilety, z dyrekojt otrzymane, 
pocztą przeszłe. Do nzyskania zniżenia na innych 
kolejach wystarcza okazanie przy kupnie biletu kar­
ty legitymacyjnej dla ezłonków przez zarząd To 
warzystwa w Wiedniu przy wpisie wydany. Wszyst­
kie te zniżenia ważne są na czas od 18. do 25. 
czorwoa b. r. włącznie.

* Brad. W Jarosławskiem grad nawiedzi! na­
stępujące miejicowości: Kątków i Leiaohów ks. 
Czartoryskiego; Konstantynówkę, Pawłosiów i Mn- 
ninę hr. Siemieńskiego; Ostrów p. Sachsenhausa.

* Szarańcza. Nad Krakowem przeciągają ohmu 
ry szarańczy, dącej prawdopodobnie z południowej 
Mos wy. est to, jak się zdaje, prawdziwa szarań­
cza Acndtum  moratorium. Osiadła ona na cmen-
arzu w południowo - zachodniej jego części, pokry­

wając ziemię i drzewa grubą powłoką. Dziś zarząd 
cmentarza ma przystąpić do energicznych środków 
Wytępienia niszczącego robactwa.

* Zamach samebójczy. Antoni Czajkowski, e 
lew mierniczy, liczący lat 34, bezżenny, postrzelił 
eię w zamiarze samobójczym w niedzielę rano w 
swem pomieszkaniu pod 1. 9 przy ulicy Piekarskiej. 
Oddano go do głównego szpitala, gdzie mn wyjęto 
kulę. Powodem targnięcia )ię na własne życie był 
brak utrzymania. ( 6 *. Lw.)

* Dwa] czw artacy. Korespondent K raju  z Sie- 
mipałatyńska podaje ciekawe szczegóły o zmarłych 
niedawno dwóch weteranach czwartakach, wygna­
nych w step po rokn 1831. Jeden z nich, Cukro­
wiec, starzec 90-letni, był dłngie lata stróżem IB'

śnym, a następnie zamieszkiwał' we własnym dom- 
ku w osadzie kozaczej Biełokamleńskiej o 74 wiorst 
od Siemipałatyńska. Regularnie co cztery miesiące 
Cukrewicz przyjeżdżał tam po odbiór emerytury, 
wynoszącej 36 rubli roczuie. Był to staruszek trze­
źwy, trzymał się prosto i bardzo chętnie opowia­
dał o swoich jenerałach i pułkownikach, oraz po­
tyczkach, w których nczestniczył. Cnkrewioz zmarł 
przed dwoma tygodniami. Drngim czwartakiem był 
zmarły przed dwoma laty w Siemipałatyńskn, Dzie­
dzic. Dopóki mn siły pozwalały, zajmował się be­
dnarstwem i wieść niosła, że miał pieniądze. W 
ostatnich latach, gdy pracować już nie mógł, żył 
samotnie w małej izdebce z mnóstwem psów i ko­
tów, nie przyjmując u siebie nikogo i rzadko tylko 
odwiedzając bliższych znajomych. Jak  i kiedy n- 
marł, niewiadomo. Pewnego dnia uwagę sąsiadów 
zwróciło głośne i nieustające wycie psów „samotni­
ka*, zawołano policję, która po wyłamania drzwi zna­
lazła na łóżku chłodne zwłoki czwartaka.

* Były m inister za ministerstwa hr. Potockie­
go, br. Petrino zmarł, zostawiwszy szczególny te­
stament. Majątek w pieniądzach około trzech milio­
nów wynoszący, przeznaczył synowi swemn tylko 
w dożywocie, postanowiwszy wyraźnie, że po jego 
śmierci ma przejść na własność uniwersytetu grec­
kiego w Atenach. Petrino był z rodn Grekiem.

* Wyścigi konne we Lwowie. Prześliczna po­
goda sprzyjała wczoraj pierwszym tegorocznym wy­
ścigom. Deszcz, który popołudniu zwilzył ziemię, 
nwolnił pielgrzymów, spieszących na błonia jano­
wskie od nieznośnego kurzu, a wietrzyk chłodny, 
który po deszczu przewiewał, ułatwiał zadanie 
jeźdźcom i koniom.

Publiczności było stosunkowo niewiele. Obo­
wiązki dnia powszedniego nie pozwalały niejedne­
mu wyruszyć na błonia, obawa przed deszczem po­
wściągała od wyroszenia ludzi, którzy niecheieli 
niewielkiej dla nich przyjemności oknpywać nara­
żeniem-się na przemoknięcie.

Ekwipaiów było nawet więcej jak w poprze­
dnich latach, leez tylko kilka zasłngnje na szcze­
gólniejszą wzmiankę. Hr. Józef Potocki przyjechał 
czwórką arabskich szpakowatych ogierków. Ekw,- 
paż pani hr. Potockiej ciągnęła czwórka rosłych 
skarogniadych koni. Najbardziej cn formę wystą­
pił J . E. hr. Siemieński. Wysoki angielski brok 
na 8  osób, w którym siedzieli księztwo Taxisowie, 
zaprzężony w cztery przepyszne gniade rumaki, 
pochodzące z renomowanej stajni ohorostkowskiej, 
podobał się najwięcej.

Bieg I. Z mianowanych 5 koni stanęło n 
startu trzy tylko, mianowicie: hr. Anersperga 
„Hamar* wał. gn. 5 letni, na którym siedział por. 
Lehman, „Snrema* A. Garapicha, prowadaona przez 
samego właściciela i K. Ochockiego „Preciosa*, 
któ.ej dosiadł p. Alfred Mysłowski. Najwięcej zau­
fania budziła „Preciosa*, to teź ua totalizatorze 
najwięcej ją obstawiono. „Hamar* prowadził bieg, 
lecz niezadługo wyprzedziła go „Preciosa*, która 
dopiero przy końcu znalazła niebezpieczną współ­
zawodniczkę w ociągającej się dotąd ostentacyjnie 
„Suremie*. Kilka sekund ważyło się zwycięstwo, 
gdy nagle „Snrema* zboczyła z torn i nim jeździec 
zdołał niesforną do porządku przywołać, „Precio- 
sa* stanęła n mety, wyprzedziwszy rywalkę o dwie 
długości konia. „Predosa* wzięła nagrodę honoro­
wą, ofiarowaną przez hr. Marję Potocką, składają­
cą się z bogatego srebrnego, złoconego serwisu z 
dodatkiem nagrody dam 40 dukatów. „Snrema* o- 
c&liła wkładkę.

Bieg H. Do biegn mianowano koni pięć. Przy 
starcie stanęło trzy. Bar. Ad. Heydla „Fomarina*, 
Alfr. Mysłowskiego „Zittle-Mary* i Kai. Ochockie­
go „Moonlight.* Sprawa rozgrywała się między

- K m dlgjit pomkcęła 
pierwsza i pierwsza też stanęła n mety, wyprze­
dzając swoją również dzielną przeciwniczkę o pół 
długości konia. „FornaHna,* która data się rokn 
zeszłego poznać z jak najpochlebniejszej strony, za­
wiodła tym razem zwoledników nóg swoich, którzy 
obstawiali z pełnem zaufaniem zdolności jej na to­
talizatorze. Zwycięska „Moonlight* wzięła nagrodę 
Towarzystwa 700 ztr. „Fomarina* dostała poło­
wę wkładek.

Bieg III. Z mianowanych 5 koni wycofano 2.
Przy starcie tedy stanęły: Alf. Mysłowskiego „Ra­
wicz*, tegoż „Galicja* i K. Oehoeklego „Żbrucz.“ 
„Zbrucz* prezentował alę najpowabniej; nogi jego 
wzbudzały przy totalizatorze zaufanie, na które — 
jak się pokazało — nie zasłużył. Prym wiodła 
„Galicja. 11 Lecz niedługie było jej panowanie, bo 
„Rawicz* posunął się już w połowie tom naprzód 
i stanął pierwszy n mety, zabierając nagrodę hono­
rową cesarską II. klasy 1000 złr. „Galicja*, która 
nie była n mety — eo za end — ostatnia, leos 
druga, dostała połowę wkładek.

Bieg IV. Bieg z płotami (Hordle race). Bieg 
ten bndzi zawsze najżywsze zainteresowanie, be 
daje sportsmenom sposobność popisania się wprawą 
i zręcznością.

Z mianowanych dziewięciu koni stanęło przy 
starcie 5. Por. J . Lehmana „Rótsa*, por. hr. Sehaff- 
gotsehe „Bestfindig*, Alf. Mysłowskiego „Kalan- 
dor I I . p o r .  Fr. Briicknera „Metamorfoza*, po*- 
M. Lewickiego „Bisam.*

Kto zwycięży? Koń polski czy niemiecki? 
„Różsa* czy „Kalandor II.?*, „Lehman* ozy „My­
słowski 7“ takie pytania krzyżowały się między wi­
dzami, a grały tn nawet rolę ambicyjki narodowo­
ściowe. „Hurdle race* jest dla nas poniekąd kwe- 
stją tej wagi, jak grand p r ic  dla Paryża. „Ka­
landor II .“ był w humorze, a do tego szlachetna 
krew jege jakoteż znana sława jeźdźca p. Alf. My­
słowskiego — rokowały mu zwycięstwo. Do totali­
zatora trudno się było docisnąć; wszyscy obstawiali 
„ K a l a n d o r a * .  Starter dał znak, konie mszyły pod 
przewodnictwem „Różsy*, podczas gdy „Kalandor* 
rezerwował się i dopiero w drogiej połowie toru 
począł równać się z „Różsą*; jakiś czas trzymała 
się ta  para razem, aż kapryśnej „Różsy* zachciało 

przy skokn wpaść wraz ge swoim jeźdźcom do 
rowu. „Kalandor* nie miał takich zdrożnych za­
chcianek, wziął chwalebnie wszystkie przeszkody 
i krótkim galopem, wyprzedzając spieszącego za 
nim por. Briioknera o długość kilkunastu może ko­
ni — przybył zwyeięzko do mety biorąc nagrodę 
100 dnkatów, ofiarowanych przez JE. barona Jo- 
sikę wraz z nagrodą honorową JE . hr. Siemień 
skiego.

Potem odbyła się gonitwa koni włościańskich. 
Wzięło w niej udział kilkanaście koni, z których 
jakiś kasztanek, niemający głośnych i wsławionych 
przodków, przybył pierwszy do mety, nagrodzony 
premią kilkunastu guldenów.

* Na kolonje w ak acy jn e : p. Lndwika Tar­
nawska 2 złr.; dotąd razem 125 złr.

* Muzeum przem ysłow e w ratuszu oodzlsu®1® 
od godz. 9. do 6 . ;  w poniedziałek 60 ot. w i®116 
dnie 30 ot.

* Muzeum zakładu naród. Im. Oeeollósklch
otwarte codziennie — prócz świąt od godz. 9. do 1 
Nadto we wtorek i piątek popołudnia od 3. do 6 . 
dla młodzieży rzkolnej. — Wstęp bezpłatny.

* Jutro w niedzielę: Sw. Wita, M. i K-; 
św. Łukyłyjana mnez. — W poniedriałok: * 
Franciszka; — św. Mytrofana patr. t  .

* Wiadomości policyjna z d. 13. czerwca ■ e” 
k r a d z i o n o ;  panu J .  M. w nooy na 11* ”SI



okno ni. Gołębia pod 1. 7 sylwetkę owalną i tako­
we kolczyki wart. 38 zł., knfereczek kolom bron- 
zowego zawierający srebrny łańcuszek cieniutki i 
grzobień szyldkretowy wart. 3 zł.; p. Antoniemu 
M. po otworzeniu okna pod 1. 45 ul. Karkowa gar­
nitur wełniany pstry w centki białe, czerwone i 
bronzowe wart. 15 zł. wraz z kluczykiem kasy 
wertheimowskiej znaczony I. 25888 i innemi 3 ma 
kluczykami, i bnciki damskie.

Z g u b i o n o :  pan K. kwotę 121 zł. a to 8  
szt. 5 zł., 4 po 10 zł. a reszto w 1 refi. notach 
w jakiejś dorożce — P. Kalmann Balon zapom­
niał w jakiejś dorożce kuferek zawierający dwa 
snrdnty, uberzieher, spodnie, kamizelkę, bieliznę.

— S tan isław ów  d. 1 2 . czerwca. (O tutejszym 
banku zaliczkowym.) Nareszcie po długich koro­
wodach i różnych sprzecznościach w zapatrywa­
niach, przeprowadzono na tegorocznem trzeciem z 
rzędu zgromadzeniu ogólnem członków tutejszego 
stowarzyszenia banku zaliczkowego, nowe wybory 
członków zarządu w ten sposób, że wybrano na 
nowo dyrekcję w takim samym składzie, jaki był 
poprzednio, zaś na dziesięcin czonków Rady nad­
zorczej wybrano zupełnie nowych siedmiu, wyłą­
czając tym sposobem niektóre osoby niespokojne i 
pof.ędliwe z grona zarządu, wskutek czego nastał 
znowu spokój w binrach banku zaliczk. * jest 
wszelka nadzieja, że stowarzyszenie dojdzie wkrót- 
kim czasie do tego samego stanu pomyślnego, v 
jakim się od J»t kilkunastu, a szczególnie z koń 
cem roku 1883 znajdowało; — bo już dziś fałszy­
we wieści i szkodliwe alarmy ustały, gdyż nikt im 
więcej wiary nie daje.

Życzyć by jednak należało w interesie dobra 
i spokoju nietylko tutejszego banku zaliczkowego, 
nie wszystkich st warzyszeń zaliczkowych w kraju, 
ażeby szczególnie ze strony członków zarządu (Rad 
nadzorczych) w żaden sposób nie wywlekano osobi­
stych rozterek i n'ezgodnych zapatrywań na zewnątrz 
i tym sposobem niepotrzebnie nie alarmowano o- 
gółu, bowiem każden kredyt ma tę samą draźli- 
wość, jak roślinr senzytywna „czułek“ zwana, która 
się ściąga za lada dotknięciem szorstkiej ręki.

^rzeciwnie należy tłumić w zarodzie wszelkie 
popędliwe podrywy indywidualne i w tym celu do 
kierownictwa zarządów dobierać ludzi ś.-iatlejszych, 
wyrozumiałych i stanowczych, mających przede- 
wszystkiem na okn dobro całego stowarzyszenia, 
a nie osobiste zachcianki lub zawiści.

Spodziewać się równM  należy od teraźniej­
szego zarządu, że w dalszej konsekwencji stoso­
wnie do zapatrywań większości uczciwszych i spo­
kój miłujących członków, nie dopuści, ażeby nastę­
pna kadencja przeminęła znowu jak poprzednia bez­
płodnie, a skończyła się może jeszcze nową borbą; 
lecz przeciwnie życzyć należy, aby na nsprawie 
dliwienie i stwierdzenie położonego w nowym za­
rządzie zaufania, przeprowadzono jak najrychlej 
nietylko wyłączenie wszystkich owych członków, 
którzy przyczynili się do znanych przewrotów i 
tak znacznej szkody dla stowarzyszenia, ale także, 
ażeby przygotowano stosowne zmiany statntów cê  

ohamcwania na przyszłość wszelkich szh odli- 
wych zapędów pojedyńozych osobist ści i ograni­
czono prawo głosowania do udziału minimalnego 
pełno-wpłaconego 50 zł. zamiast dotychczasowych 
2 0  zł,, co już k ;,kakrotnie ze strony patronatu sto­
warzyszeń było zalecanem. ( Debet esse.)

— A rcyksiążt Rudolf został honorowym dokto­
rem filozofii uniwersytetu wiedeńskiego. Uroczyste 
wręczenie dyplomu odbyło się dnia 1 2 . bm. z wiel- 
kiemi ceremoniami.

Gwjsdufflłi, iRtaju 1 uiitL
Stan urodzajów. Powróciwszy (do Lwowa) 

z podróży, którą przedsięwziąłem w celn rolniczo- 
handlowym, a w ciągn którsj zwiedziłem Szląsk 
pn ki i austrjacki, Poznańskie okolice Głogowa 
nad Odrą, Zgorzefie, Bndziszyna, zwanej spichlerzem 
Saksonii - dalej z powrotem w Czechach miej­
scowość. : Tetschen, Anssig, Saatz, Pragę, Pilzna, 
Budziejowice, okolice W iednia; — poczytuję sobie 
za obowiątek podzielić się niektóremi nwag .mi i 
spostrzeżeniami, które w ciągn podróży mnie się 
nasunęły.

Stan o z i m i n  w tych okolicach jest przewa­
żnie dc iry, albo bardzo dobry, jarzyny okaznją 
mniej pomyślny postęp w wegetacji z powodu zi­
mnych, nawet mroźnych nocy i braku deszczu. — 
Rzepaki również jak  oziminy, w części są dobre, 
lub bardzo dobrze, kartofle bardzo słabe, w wielu 
miejscach zagranicą, nsskodzone mrozami, ’ odnawia­
ją  się słabo. Konicze przeważnie ładńe, trawy 
mniej.

Co się tyczy c h m i e l u ,  to po naocznem zba­
daniu stanu chmielami czeskich, a szczególnie w

okolicy Saatzn, podaję do wiadomości interesowa­
nych, że wcale tak świetnie nie stoi się z chmie­
lem, jak to w ostatnich korespondencjach, które 
tendencyjnie ogłasz me w różnych gazetach niemie­
ckich czytamy. Chmiel ledwie trochę nad metr na 
tykach, roślinki nadzwyczaj słabe, zimne noce we­
getację znacznie wstrzymały i nasi chmielarze n- 
skarzają się na tę samą okoliczność. Pod tym wzglę­
dem jesteśmy konsekwentnie bałamneeni i wyzy - 
skiwani. Niezliczony bowiem zastęp krajowych fak­
torów zwanych n firm saatzkich i pragskich TJn- 
sere Gesćhaftsfreunde donosi do wszystkich firm 
główniejszych najdrobniejsze fakta o każdym pro­
ducencie, nawet fakta prywatne, domowe, z pro­
dukcją chmielu związku niewające znpełnie, które 
wpływają na ceny naprzód mającego się sprzedać 
chmieln. Wskutek tych informacyj, bardzo dokła­
dnych, jak się sam przekonałem, kupcy sytuację 
wyzyskują i każdemu niemal producentowi mają- 
comu chęć sprzedaży naprzód dowolną cenę ofiarują. 
W żadnym produkcie nie ma tyle niespodzianek 
jak w chmieln, otóż kupcy idą napewne zapomocą 
danych, my zaś gramy w loterję i tak dłngo grać 
będziemy, dopokąd panowie producenci nie przyjdę 
do przekonania, iż sprzedaże chmieln naprzód, są 
naszą klęską.

Uczciwe i poważne firmy handlnjące chmielem, 
których wprawdzie znacznie mniej, jak firm speku­
lacyjnych, same żądne są kupowania towaru gali­
cyjskiego, i io po 50 kilgrm. gotowego, w ten sam 
sposób, jak to ma miejsce w Czechach, Bawarji i 
wszędzie indziej, tylko nie n nas, na naszą własną 
szkodę. Pomimo tedy, bardzo pochlebnie wyrażone­
go zdania, przez knpców w Saatzn o naszym chmie­
ln, nie osiągniemy w ten sposób nigdy cen nam 
słusznie należnych, jeżeli dążyć nie będziemy do 
sprzedaży chmieln gotowego do otworzenia stałe­
go składn chmieln, tak zwanej „Hepfen Halle* a 
potem knpcy, spekulanci i browary, wprost n nas 
knpować będą. — Zdaniem osób fachowych i kup­
ców, wystawy nasze chmielów są bezużyteczne, 
oparte na sporadycznych okazach, nie zaś na rze­
czywistym stanie zbiorów naszych. "Wystawa po­
łączona ze składom chmieln, może przynieść świe­
tne korzyści, ale nie przyuusi ich wystawa, urzą 
dzona w sposób dotychczas u nas praktykowany, 
zwłaszcza gdy przeważna liczba producentów, zbiór 
swój jnż sprzedała, a raz pieniądze otrzymawszy, 
częstokroć o prawidłowe ntrzymanie chmielami ze­
branie i suszenie chmieln mniej jest dbałą. Słysza­
łem również zdania, iż wieln producentów przez 
rozszerzenie chmielarń uzyskało na ilości, jakość 
zaś chmieln bardzo się pogorszyła i mniejsza sta­
ranność w żebranin i suszeniu jest widoczną.

Przechodzę do r  z e p a k n, przy którym skon­
statować wypada, że produkcja tego ziarna zna­
cznie sie umniejszyła i to nietylko n nas w Gali­
cji, ale tak w księztwie Poznańskiem, jak państwie 
Niemieckiem; podnieść również mnszę i to, że po- 
trueba oleju znacznie się zmniejszyła a rzepak in­
dyjski. który na targi europejskie jnż wchodzi, 
groźną nam konkurencję zapowiada, zwłaszcza, że 
jest co do wydatności olejn, lepszy od węgierskie­
go rzepaku, a jak wiadomo ten jest znown więcej 
olejnodalnym od naszego rzepaku. Zmniejszony od­
byt makuchów, niższa cena olejn, wpływa dosyć 
niekorzystnie na ceny rzepakn. Jakkolwiek nro- 
dzaj tegoroczny, jest znaczny, bo tylko we Wę 
grzech przedstawia się mniej świetnie, to jednak 
jest nadzieja, że ceny 2 do 3 zł. niższe od cen 
tamtegorocznych się utrzymują. — Tntaj znowu 
wykryłem czynności naszych przekupniów (der Ge- 
schfiftsfrennde) cfernją cni z pnnktów tak zna­
cznych, jak Tarnopol, Czerniowce, tak tanio fabry­
kom granicznym rzepak, że pomimo możebności n 
trzymania ceny średno dobrej, firmy wstrzymają się 
z zakupnem, gdyż mają oferty „przyjaciół*1 wyzy­
skujących pojedynczych obywateli w potrzebie bę 
dącyoh, korzystają z sytuacji i kupują tylko po 
najniższych cenach, oczekując rezultatu zbiorów.

Wiadomo nam, że tak jak groźnym jest 
dowóz rzepakn indyjskiego, tak samo groźnym jest 
nam dowoź nasienia koniczyny ameiykańskiej, — 
otóż starałem się wybadać rzeczywisty stan, a że 
główny trausport koniczyny amerykańskiej dotarł 
jnż do Wrocławia, zatem tam, stndjowałem zdania 
osób fachowych i wyniosłem to przekonanie, że o 
dobroci i pewności nasienia amerykańskiego, niema 
dotychczas pewności, a odnośne zdania oparte 
na doświadczeniu dopiero w tym rokn ustalą, albo 
wiem przed dwoma laty posiano w różnych miej­
scowościach koniczynę amerykańska na próbę a ob­
fitość i wydatek tegorojzny, jako ze zbiorn w dru­
gim rokn pochodzący, ma wykaLsć wynik doświad­
czeń. Zdaniem jednak mojem, nie można będzie są 
dzić w tym roku o dobroci powyższego nasienia, 
albowiem tegoroczne koniczyny, są wszystkie bar 
dzo ładne, chociażby byiy na gorszej glebie i z gor 
szego nasienia. Co dy naszej gleby i naszego kli- 
matu, stanowczo ntrzymnjemy, iż nasienie koni­
czyny amerykańskiej jest zawodne i nieodpowiedne. 

Przejdę do ziarna: P s z e n i c a  b i a ł a  i ż ó ł ­

t a  mająca głównie odbyt u^rój do Niemiec, przy 
więkj»*,yi urodzaju mnsi znieść konkurencję miej­
scową z dodaniem kosztów transportu i kosztów 
cła, które niestety dosyć są wysokie a które od 
miesiąca lipca przez rząd niemiecki podwyższone- 
mi być jeszcze mają. Smntne ztąd widoki dla nas, 
tem smutniejsze, źe niestety różnicowe taryfy, cią­
gle na naszą niekorzyść działają a owa pozornie 
drobna, bo mniej więcej do 40 marek tylko, wyno­
sząca zniżka na wagonie, pozwala przejść na targi 
zboża średniej jakości z Moskwy a nie dopuszcza 
naszego zboża, chociażby znacznie lepszej jakości, 
i tak dzisiaj przy zupełnym brakn eksportu, spo­
tykałem się w młynach szlązkioh ze średniej a na­
wet słabej jakości ziarnem moskiewskiem, podczas 
kiedy na nasze prodnkta, po względnie tej samej 
cenie, nie możemy znałeśĆ rachunku w wysyłce.

Pszenica c z e r w o n a  będzie mnsiała szukać 
odbytu w Szwnjcarji a znajdzie przychylniejsze 
przyjęcie, albowiem wiadomości z Węgier i z Ru­
munii, o tem zbożn, pozwalają nam wnioskować, 
że tam nasze gatunki pierwszeństwo mieć będą.

Co do ż y t a to przypominam naszym szan, 
rolnikom, źe żyto drobnoziarniste, tak zwane na­
sze krajowe, jest w młynach bardzo pożądanem i 
więcej daleko posznkiwauem, niż gatnnki żyta 
wielko-ziarnistego.

Wskntek zwiedzenia wieln browarów, poczu­
wam się do przypomnienia producentom leczmienia, 
iż przedewszystkiem dbać winni o jasność i mą- 
czność, czyli łojowatość ziarna, browary dzisiejsze 
bardzo wielkie stawiają pod tym względem wyma­
gania i nie knpują jęczmienia, którego pojedyńeze 
ziarna mają przekrój szklisty (glasrig, kinslig), 
tylko takie, którego ziarn: są miękkie, łojowate

Bpeckig** zwane.
O w s y i  h r e c z k i  wogóle jarzyny, wszędzie 

dosyć słabe z powodów wyżej podanych nie po­
trzebujemy się tedy o ich ceny obawiać, zwłaszcza, 
że oprócz koniczów pasze są przeważnie bardzo 
niowydatne.

Kończąc spostrzeżenia moje, które sz„n. człon­
kom Banku rolniczego i producentom naszym, do 
wiadomości podaję, żywię nadzieję, że powstrzy­
mają one niejednego od sprzedaży naprzód chmieln, 
rzepakn, a nawet i zboża, z której zwykle wynika 
później obopólne niezadowolenie. Wobec tego zaś, 
iż rolnikom potrzebującym pomocy pieniężnej, ir 
stytneje spółek a w szczególności Bank rolniczy 
we Lwowie, wraz z ajencją swoją w Jarosławia, 
chętnie pomocy, w formie zaliczek na prodnkta n- 
dziela, a które ma w czasie odpowiednym, do sprze­
daży oddanemi będą, postępowanie podobne jest tyl­
ko źle zrozumianym własnym interesem.

Wyjawiam w liście dzisiejszym niejedną wia­
domość, którą bym meże w interesie Bankn, zare­
zerwować powinien, nie czynię tego jednakowoż 
dając dowód, iź Bank rolniczy stoi jedy *“ 
straży interesu rolników w krajn i dalekim jt»« od 
myśli wyzyskiwania pojedynczych. Członkom inte­
resowanym ndzieli Bank Rolniczy ehętnie na żąda­
nie bliższych wyjaśnień i wskazówek.

Kazim ierz Kojowski, 
członek dyr. Banku roi. we Lwowie.

W itdeń d. 1 0 . cza vca. Na targ dzisiejszy do­
wieziono 1598 sztuk ciężkich bagonów, 2076 śred­
nich bagonów, 3942 sztuk warchlaków.

Płacono za ciężkie bagony od 44 zł. do 46 zł.
— et., za średnie bagony od 42 zł. do 43 zł., za 
warchlaki od 35 zł. do 44 zł. za 100 kilo żywej 
wagi bez podatku.

Wiedeń dnia 1 1 . czerwca. Na targ dzisiejszy do' 
wieziono 1688 sztuk nierogacizny, 3951 sztuk cie­
ląt, 578 sztnk owiec.

Płacono za nierogacizną po 35 do 42 zł. za 
1 0 0  kilo żywej wagi.

Za cielęta od 32 do 46 zł., — wyborowe po 
52 zł. za 100 kilo mięsa.

Za owce eksportowe od 25 zł. do 27 zł. za 
parę i po 52 zł. do 56 zł. za 100 kilo mięsa bez 
podatku.

A. Krzysztofowicz & Com.
Wiedeń dnia 11. czerwca. Na dzisiejszy targ 

dowieziono: Cieląt 3951 , zabitych wieprzów 523, 
żywych zaś 2156, zabitych owiec — , żywych 
owiec 578, jagniąt 523.

Cielęta płacono 32, 40 do 52 zł., — zabite
— zł. do — zł.

Zabite wieprze 42, do 53 zł.
Zabite owce — do — zł., — żywe owce cięż­

kie dla eksp. od 24 do 81 zł. - ct. za parę; lekki 
towar od — dc — zł. za parę.

Jagnięta za parę od — do — zł.
Galicyjska nierogacizna od 34, do 44 zł.
Średnio ciężka węgierska od 4' do 43 zł., za 

cężkie bagony od 43 do 44 zł. 50 ct. za 100 kilo 
żywej wagi.

Wilhelm Amirowicz t  K . Schds.

w

Wiedeń d. 14. czerwca. (Pryw .) Rozterki 
w obozie lewicy trw ają  dalej. W czoraj opowia­
dano, że dr. HerbBt groził złożeniem mandatu 
w razie, gdyby ul trasy  teutońscy górę wzięli.

Grac d. 14. czerwca. (Pryw .) Kaiserfeld u- 
Buwa się zupełnie z widowni politycznej.

Paryż d. 14. czerwca. (Pryw .) Z a ta rg  serb­
sko-bułgarski będzie trak tow any przez mocar­
stwa, k tóre jnż naw et m iały Bię zgodzić co do 
sposobu zagodzenia Bprawy.

P etersbu rg  d. 14. czerwca. (P ryw .) Domnie 
many morderca Mezencowa, niejaki Kriżanów, 
miał zostać aresztowanym w Szwajcarji.

Wiedeń d. 14. czerwca. Wiener Ztg. og ła­
sza szereg astaw , z k tórych  żadna nie dotyczy 
Galicji ani w ogóle ani speejalnie.

Suskim d. 13. czerwca. W  nocy odbito 
dość gwałtowny atak  nieprzyjaciela.

Budapeszt d. 13. czerwca. W edług nade- 
szłych do godziny 9. wieczór wiadomości, wy­
branych zostało dzisiaj do sejmu: 63 liberałów  
(ministerjalistów), między tym i minister-prezy- 
dent Tisza, m inister Eemenyi, sekretarz Btanu 
M atlekow icz; dalej 17 z ligi opozycyjnej (u- 
miarkowanej lewicy), 19 ze skrajnej lewicy, 3 
luźnych i 2  antisemitów.

Budapeszt d. 14. czerwca. Wiadomy do 
dziś godz. pół do jedenastej wynik wyborów 
sejmowych jes t następujący: 107 liberałów, 29 z 
ligi opozycyjnej, 30 ze skrajnej lewicy, 7 an ti­
semitów, 2 narodowców (nie m adiarów) i 4 lu­
źnych. L iberały  odbili lidze opozycyjnej 7 
mandatów i tyleż skrajnej lewicy; a  utracili 1 2  
mandatów; antisemici uzyskali cztery nowe 
mandaty.

Londyn d. 13. czerwca. W  Izbie niższej 
F itzm aurice oświadczył, że rząd  otrzym ał od 
rządu  francuskiego zapewnienie, iż nie m a ża­
dnych zamiarów co do M aroka i wcale nie my­
śli o protektoracie.

Sofia d. 13. czerwca. B ułgarja  nie robi ża ­
dnych przygotow ań wojennych. L sienniki pod­
noszą konieczność utrzym ania dobrych stosun­
ków z Serbią. Obronę serbskich poddanych 
p rzy ją ł konsulat grecki.

Paryż d. 13. czerwca. Komisja wojskowa 
odrzuciła popraw kę Laness&na, podług której 
żołnierza można uwalniać ze służby, skoro ty l 
ko uznanem zoBtanie, że został dostatecznie 
wojskowo wykształcony. Nad popraw ką tą  za­
stanaw iała  się wczoraj Izba, a odrzucenie jej 
uw ażają za zaniechanie nstaw y rekrutacyjnej, 
Ju tro  poweźmie Izb a  stanowczą uchwałę.

Wiadeń d. 14. czerwca 1884. (Z ck. zakładu 
m eteorologicznego):

W iatr zmienny. — Przew ażnie pogodnie.— 
Deszczów nie ma. — Ciepło. — Skłonność do 
burzy.

Bankn kyp. galic. 6  ,  „ 1 0 1  50 1 0 2  50
•  n .  5 .  » 98 10 99 10
,  ,  ,  5 w y ls .z l0 7 0 p rm l0 0  25 1 0 1  25

Listy dłużne g. z. kr. wł. 6  s r  _____

3. Listy HuIks ta  100 złr.
Ogó1 roi. kred. zakład dla Galicyi

i Bukowiny 6  pro. los. w 15 l a t    —
4. ObUgi za 100 złr.

Indemnizacyjne galic. 5 pro. m. k. 100 90 1 0 1  90
Kom. bankn kraj. 5 prc. w. a.T em. 96 75 97 75
Pożyczka kraj. zr. 1873 6  prc. w. a. 102 — 103 25
■ .i. i - 1QQU A*/ •/ 7 E n-i ijłPożyczka a ■ 1883 4*/i*/o 

5. Lasy.
Miasta Krakowa 

,  Stanisławowa .
6. Hondy.

Dnkat holenderski 
Dnkat cesarski 
Napoleondor 
Półimperjał rosyjski .
Snbel rosyjski srebrny 

„ ,  papierowy .
1 0 0  marek niemieckich 
Srebro . . . .  
Kupony w srebrze

90 75 91 75

17 — 
22 50

5.64 
5.68 
9.63 
9.95 
1.54
1.217, 

59.25

19 — 
24 50

5.74 
5.78 
9.73 

10. 5 
1.64 

23 7 , 
60.—

Alpiny 60.40
Anglo-Austr. 111.50 
Kolej K u . Lud. 286.50 
Icltij Potnd. 150.70 
Koiijp.Elżb. 318.10 
?  g. Nordostb. 163.— 
Węg. obi. p. ni. 102.85 
Węg. cis. losy r. 115.25 
Zł. ren. węg. 4°/0 92.15 
los. rnbel. pap. 1.23.— 

Galie, iadenn. 101.50

Początek o godz w pól do 8mej wieczorem

T E A T R  HR.  S K A R B K A  
p o d  d y r e k c j ą  J a m a  D o b r z a ń s k i e g o .

W sobotę dnia 14. czerwca 1884. 
a r  N a  d o c h ó d  A N N Y  B O C S K i J < «

K s i ą ż ą t k o
{Le petit Duć) 

opera komiczna w 3ch aktach z francuzkiago pp 
Meilhac i Halery, muzyka Ch. Lecocąua.

Początek, o godzinie w pół do 8nej wieczorem.

KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ.
W ie d e ń *  dnia 14. Czerwca. 1884. 
godzina 1. i*ot 46. pc włndnin.

Wiig. akcje kr. 
Unlonsbaik 
Mcrdbaha 
Kolej A lfóli 
Colejłw.-ezer:

311.50 
107.—
251.50 
178.— 
188.—

Wied. Comuneai 127.50

Usposobione: silne.

Elbe 1 .
Losy tureckie 
Bankrereta. 
Losy węgier. 
Marki niemiec.

185.60
20. -

107.25
115.25

W ie d e ń ,
godzina 1 0  min.

dnia 14. czerwca 
38 przed południem

Anglo-austrj. 111. —
Kolej połudn. 15125
Napoleondo 9.667, 

Usposobienie: mdłe
B e r l i n ,  dnia 13. czerwca 

godzina 5 minnt 25 po południu.
Bosyjsk. bankn. 205.95 Akcje kredyt. 519.60
Lombardy 855.50 Galicjskie 120.50
Poż. wschód' 58.90 Austr. bank. 160.75

Akcje kredyt. 
Kolej K u . Lud. 
Jnionsbank 
ftossyj. bankn.

310.70
286.75
107.50
1.23

P rzy j.ch a ll d. 14. czr „« 1884.
Hotel ŻORZA: J . hr. Tarnowski z Dzikowa 

M. hr. Bonda z Wiednia, P. br. Petrino z Czer- 
niowiee, M. Czerniakowski z Lisieczyniec, A. Kozi­
cki z Wierzbiatyna, W. hr. Logotbutti z Drohowy- 
ża, hr. Schaffgotsche z Jaroslawi

Hotel EUROPEJSKI: S. Biykczyński z Pa- 
cykowa, F. Kohn, K. Brener i M. Birkowitz z 
Wiednia.

Hot*l LANGA: A. Daman ze Złoczowa, R. 
Nasall z Pragi, F. Wiener z Wiednia, H. Blok z 
Berna.

Hotel WARSZAWSKI: W . Krzyżanowski z 
Oierniowiec, A. Szemberski z Zaworoszyna, P . 
Piela z Rzeszowa.

Hotel ANGIELSKI: L. Baczyński z Nadwór- 
ny, L. Laskowski z Jasienia, W. Traczewski z 
Czerniowiec, L. Ostersetzer z Żabna, dr. I. J a ­
błoński z Lubaczowa, L. Kris z Wiednia.

P O C I Ą G I  K O L E J O W E .
od 80. maja 1884

podług zegara mowekiego.
Przychodną do Lwowa:

Z KRAK WA: o godi. 5 min. 86 rano pociąg po- 
■ p ie a z n y , o  g o d s .  9  m in .  2 7  w i e e i ó r  p o o ią g  n a o b o w y , o 
godz. 5 nin 32 popoł. po iąg knijeraki, o god. 11 min. 
» 3  p r z e d  p o łu d n ie m  p o c ią g  m i ę a u n y .

Z CZEBNIOWIBC: o godz. 10 min. — wieosór po­
ciąg pospieszny, o godz. 3 min. 35 rano 1 o godz. S minnt 
62 po poł dnia pociąg mięazany.

Z PODWOŁOCZY8K : na dworzeo w Podzamczu o 
godz. 10 m. 13 wieczór pociąg pospieszny, o godz. S m. 
28 rano i o godz. 3 min. 42 po potnd. pociąg mięszany.

Z  P O D W O Ł O C Z Y 8 K :  n a  d w O rs e e  g łó w n y  iw e w s k .  
O g o d * .  1 0  m in .  20  w ie o s ó r  p o e i ą g  p o s p ie s z n y ,  o  g o d * . 
1 2  n d n .  6 7  p o p o ł .  p o c i ą g  k n i j e r a k i ,  o  g o d z .  8  ™<n *
r a n o  i  o  g o d z in ie  4  m in .  10  p o  p o łu d n ia  p o o ią g  m ie ­
s z a n y .

ZE STANISŁAWOWA: na Stryj, rano o godz. 8 
ndn. 20 pociąg omnibusowy, wieosór o god*. 8 min. 32 
pooiąg mięszany, i o godz. 10 min. 56 przed poładn. po- 
ciąg lokalny Drohohycz-8tryj-Lwów

Odchodzą ze Lwowa.
DO KRAKÓW A: godz. 10 min. 46 wieoz6r pooiąg

pospieszny, o godz. 4 min. 5 rano pooiąg osobowy, o 
godz. 1. min. 7 popołudnia pjciąg karjerski, o godz. 5 
min. 3 po poladniu pociąg mięszany.

DO CZERNIOWIEC: e godz. 6 m. 80 rano poeiąg 
pospieszny, o godz. 12 min. 15 po południu, i o gedz 11 
min. 10 w nocy pooiąg mięszany.

DO PODWOŁOCZYSK: z głównego dworoa o godz 
5 min. 56 rano pooiąg pospieszny, o godz. 5 min. 42 po 
południa pooiąg koijerski, o godz. 12 min. 81 po poła 
dnia o godz. 10 min. 27 wieczór pociąg mięszany.

DO PODWOŁOCZYSK: z dworoa w Poi mozu o 
godz. 6 min. 6 rano poeiąg pospieszny, o goi .1 2  min. 
57 po południa i o godz. 10 min. 66 wieczór poeiąg 
mięszany.

DO STANISŁAWOWA, na Stryj: rano o godz. 7 
min. 6 pooiąg mięszany, wieczór o godz. 7 m. 10 poeiąg 
omnibusowy, i o godz. 1. m. 25 po południa poeiąg 
okalny Lwów-Stryj-Drohobycz.

Lwów. Z Izby handlowej, 13. czerwca 
1. Akcje za tztukę 

bez kuponu bieżącego płacą 
Kolej galic. K u . Lud. 200 zł. nc k. 285 — 

t  lwow. czer-jass. 200 zł w. a. 187 50 
Banku hypot. galic. 200 zł. w. a. 299 — 

„ kred. galic. 260 zł. w. a. 248 — 
2. Listy zastawne za 100 złr . 

bez kuponu bieżącego:
Tow kred. galic. 5 prc, w. a. 99 85 

.  ,  4 - ,  92 75
5
4

okreB. 99 85
87 —

1884.

żądają 
288 50 
190 50
303 -  
253 —

100 85 
94 25 

1 0 0  85
38 -

Do pana Juljusza SCHAUMANNA, aptekarza 
Stockerau.

Pańska wyborna i wypróbowana sól żołądkowa 
działa cudownie.

Mój szwagier, miejski rzeżnik Piotr Tellmann, 
w Foguas w Siedmiogrodzie, 70-letni starzec, cier­
piał od 2 0  lal na słabości w żołądku, s w osta­
tnich czasach cierpienie jego tak dalece s ę pogor­
szyło, że używa pańską zbawienną sói _ołądkową, 
w skutek czego uregulował sobie traw ienie, ma a- 
petyt i sypia wybornie. Niechaj Bóg błogosławi 
pańską sól żołądkową i pańską pomocną rękę dla 
dobra ludzkości. Nie omieszkam zalecać pańską 
zbawienną i cudowną sól żołądkową wszystkim w 
Fogaras na żołądek cierpiącym. Dalej upraszam 
jeszcze o 6 pudełek soli żołądkowej za pobraniem 
pod adresem Piotra Tellmanna, miejskiego rzoźmka 
w Fogaras w Siedmiogrodzie.

Z wyrazem pełnego szacunku uniżony 
Teodor M ax, w. r., c. k. major na pensji.

Fogaras 20. maja 1882.
Do nabycia n fabrykanta i właściciela laudsiafto- 

wej apteki w Stookeran, tndzież w następujących skła­
dach w Galicji; w Brodaoh A. IalSader apt., w Brzeia- 
aaoh Bron. Dembiński ap t, w Budzanowie Dyonizj Ta- 
zienski apt.; w Drohobyczu L. Dobrzyniocki apt.; w Hu- 
siatynie W. Czerski apt.; w Jarosławiu J. Rhom apt., w 
Krakowie Emil 8toekmar apt., Ant. Dylski apt., "Wiktor 
Redyk apt., w Kołomyi u apt. E. Stenila, w Kataoh Al. 
Zagaj—>ki apt.. we Lwowie Zyg Rucker, J. Beiser i P. 
Mikolasoh aptekarze, w P -ze lyślu J. MaszewBki apt., 
Władysław Nahlik aptekarz, Antoni Mańkowski apte­
karz, w Przemyślanach Em. Baranowski j.pt , w Podwo- 
łoczyskaoh Gnstaw Morawetz kapiec; Sohaitter et Comp, 
w Rzeszowie Adal. Kalinowski apt., w Samborze J Ale- 
ziewioz a p t, w Stauisławowie A. Beile a p t, Jau Mac ira 
apt., w Stryju Leon Gł-tner ap»., w Tarnopolu F. Jam- 
rógiewicz i Herman Kahane pt., w Wieliczce Brono 
Mieżyński apt., w Żywon Alfred Blnmentbal apt., tudziet 
we wszystk ih znaczniejszych aptekach austro-węgier­
skiej monarchii.—Cena pudełka 7K ct. Wysyłka najmniej 
dwóoh pudełek za zaliczeniem.

Dla cierpiących na gościec.
Do pana F r a n c i s z k a  J.  K w i z d y ,  c. k 

dostawcy nadwornego i aptekarza obwodowego w 
Korneuburgu:

W skutek gwałtownego reumatyzmu cidrpiałem 
wielkie bole w ramionach, które mię w każdem 
poruszeniu się wolnem dotykały i zmusiły mię do 
zrobienia próby z pańskim płynem gośćcowym. 
Jnż po szóstem natarciu znikły bole, a w tem 
miejsen uczułem lekkie ciśnienie , które także po 
nżycin pół flaszki znikło.

Przy zupełnem uznaniu pańskiego płynu gość­
cowego wyrażam panu moje podziękowanie, a od­
tąd zostanie pański płyn goścowy w moim r oruu 
środkiem domowym, któremu zaufam najznpełniej. 

Steyr, listopad 1880. Uniżony
F ryderyk Seyszl, urzędnik kolejowy, 

okłady Kwizdy płynu gośćcowego podane są 
w dzis ejszem ogłoszeniu.

Początek sezonu kąpielowego 1 . 
maja. Zamówienia na pomieszkania, 
podwody i wody mini rafiie przyjmuje 
Dyrekcja kąpielowa Gleiohenberg.

Broi a r  rozsyłają się gratis i 
franco. aj 1— 10

5  % i  O°|o l i s t y  d łu ż n e ]
Zakłsdn kredytowego włościańskiego 

najtaniej w Kantorze wymiany b] I
Ig -S U Ł A L  i LILIEN. I

Zwracamy nwagę na o

PAPIER •£- MOLOM [
do przechowania fnter, aksamitów, mebli, ksią- r  
żek itd. skutek niezawodny. Arkuszyk kosztuje P  
tylko 5 ct. w większej ilości taniej. JEDY- ■ 
N IE dostać można w APTECE K. KRZY- R 
JANOWSKIEGO (obok Brygidek) we Lwowie. |



kwalifikacyjny
życzy sobie na czas wakacyj­
ny przyjąć miejsce korepety- 
to rk i do jednej lub kiika pa­
nienek na wsi lub w małem 
m iasteczku. — Bliższą wiado­
mość w D rukarn i Gazet. Naród, 

pod lit. F. T.

Skład fabryczny
farb, lakierów, pokostów, chemikalij, 
kistek gumowych i artykułów bro­

warniczych — oraz
Handel mat er jaków

linerlMtowo Lwowie
poleca dla 

cywilnych i wojskowych urzędów, 
władz sądowych, ekspedytów i t. p., 
do pras drukowych i htografieznycch 

następujące artykuły: 
Czernidło drukarskie,
Ferby piórowe,
Atrament autograficzny,
Farby do stampilji.
Tektura szara zwykła,
Tektura do litografii,
Guma arabska,
Terpentyna,
Kwas saletrzany (Soheidewasser), 
Pomeks,
Oliwa,
Szpik,
Preparat litografiezny,
Federweis
Gąbki,
Mydło, 2592 1—!
Łój i t  p.
Cenniki na żądanie gratis i franco.

Parcele do sprzedania
po cenaoh przystępnych prsy nowo otwo­
rzonych przez realność Emila Brajere uL 
Kazimierzowska 87, 89, 41 przeprowadzo­
nych, częściowo ju t zabnaowanych uli- 
eacb, łączących ulicę Kazimierzowską z 
nlicą Jagielońską.

Bliższej wiadomości odzieli biuro wła­
ściciela, Kazimierzowska 87. 2681 1 -8

Pom ada
na porost

w I o s 6 w
na brolzie i na 
głowie, szczegól­

nie na głowę.
SŁOIK 1 s i r .  

C U ś i k a  f a r b a  n a  w ło s y  do 
farbowania włosów. Flakon 1 s i r .

I f l l l o n e s e  przeciw pi- gom, tu- 
dziet przeciw wszelkim nieczysto­
ściom skóry. Flakon 1 s i r .

Ekstrakt Orient do usn- 
nięcia włosków ua brodzie a pań 
i t. p. Flakon 9  x l r .  Pisma dzięk- 
ozynne są do przejrzenia w składzie. 

BOTHE Ml 13- p. 
w BEBLINZE 8. ► 83.

Skład we LWO VIE u: 
- H t t b n e r a  Ml H a n k e *  

Handel drogerji w ' tynku.
Skład w Br etach u M. S. Pranzos 

Handel drogerji'. 2467 1—6

Osuszenie wilgotnych pomieszkań w 5 do 8 dniach
za pomocą o. k. wyłąoznie nprzywil.

A N T I H I f t R A S M l
 Haasa i Spółki „Orientu*.

J A N  T O P O L N I C K I
we Lwowie na W alce 1. 8.

J’ w n le n  & s yaów
__ . «  .  „  . ' " W i t- • ł o m  w

P ł A * " "
1 f l f n l  w^ o rse

bieliznę
fabryk^ e l f s z t ,  r or2ędn:

Sat* « r  i kretony frane 1 .m t a r a e » » e
“  ^ jm o d o ie j s z e

«v Wyrobu

o c e

8 » S l e J s t l e j

* tr y k o to w a  

* •  * Ź k a

Skład fabryczny 
farb, lakierów, pokostów, produktów chemicznych,—oraz 

M a n d e l  M a t e r i a ł ó w
H ith n e r  1 H a n k e ,

we Lwowie, Rynek,
poleca:

F a r b y  o l e j n e
zupełnie do użycia goto re,
do malewania drzwi., okien, podłóg, 
dachós domów, sprzętów ogrodowych 
i gospodarskich narzędzi rolniozyoh i tp.

Farby olejno-lakierowe
i bnrsztynowo-laklero we.

Masę do zapuszczania podłóg,
własnego wyrobu, w najleps. gatunku.

Lakier do podłogi.
Lakier do tablic szkolnych.
Najwyborniejsze lakiery

powozowe,
prawdziwe angielskie, z fabryki W 
kinson, Heywood i Clark w Londynie, 
wszelkiego rodzaju lakiery 
do robót wewnętrznych, ze­
wnętrznych, drzewa, żelaza 

i skór.
Farby suche, wszystkie gatn.
anilino e.
do farbowania materyj, 
drukarskie, bronzy, (proszek złoty), 

złeto w arkuszach, 
roślinne w płynie,

K A P Ł 8 0 b e lia o * e ,  p ik o w e  
- * v ° c  «
®a  k  O ą

’e * s k f e

S L  A  V I  A U

b a n k  w .  a j  e m n y c h  u b e z p i e c z e ń  w P r a d z e .  
ZAPR O SZEN IE

na nadzwyczajne Walne Zgromadzenie
które się odbędzie dnia 29. czerwca 1884 r. o 9tej godzinie przed południem 

domu banku Slarta w Pradze, Plao Sianoważny 1. k. 978—11.
P r o g r a m ;

Wnioski rady zawiadowczej : a zwianę statutów. 
Wyciąg ze statutów

§. 81. m . W Zgromadzeniu Ogólnem ndział braó, głosewaó i wybieraó 
mają prawo:

a) założyciele;
b) ei członkowie Banku, którzy w Jednem z oddziałów I. II. i III. co nai 

dci sumę 1.00» z r., lub wyrównywującą jej rentę, albo w jednym z reszty od­
działów najmniej 10.000 złr., przynajmniej przi z jeden cały rok ubezpieczali. 
Dalej należy się jeden głos razem tym członkom Banku, którzy w jednej i tej 
s&u ej gminie mieszkają, i już rok cały członkami Bankn są, jednak pojedyńozo

Oddziale IV. lub V. tylko kapitałami poniżej 10.000 złr. ubezpieozonemi wyka- I 
zeć się mogą, i jeżeli cii w Oddziale IV. i V. w tej samej gminie razem ubez-1 
pieczeni są ni ipita. co najmniej 20.000 złr. w. a.; głosu tego nżywac może| 
tylko ten członek, który do tego większością głosów umocowany został; 

e) każdy uczestnik ubezpieczenia, prawo to nadającego (lit. b).
IV. Każdemu przysłużą na Ogólnem Zgromadzeniu jeden tylko glos. Zastęp­

stwo dopuszcza się oprócz wypadków w §§. 23. i 28. stat. ogóln. wymienionych, 
tylko w takiej formie, i e szł ik-zastępoa, któremu z §. 31. III. b) stat. ogóln. 
prawo udziałn w Ogólnem Zgromadzeniu nie przysłużą, dla otrzymania s irty gi-1 
tymaoyjnej wykaże się specjaluem pełnomocnictwem, które własnoręcznie ni tylko 
przez członka, ale i przez pełnomocnika podpisane a oraz wystawione być musi 
na blankiecie, który Dyrekcja w tym celu pełnomocnikowi na jego żądanie prze­
szłe, a po prawidłowem przejrzeniu i podpisaniu zastępcy doręczy.

V. Chcący brać udział w Zgi sadzeniu Ogólnem, ma o tern na ośm dni 
naprzód zawiadomić Dyrek iję, która'mn kartę legitymacyjną i program Ogólnego 
Zgromadzenia wyda.

W PRADZE dnia 9. czerwca 884.
R a d a  sa w ia d o w c z a  

Banku Wzajemnych ubezpieczeń „SLAYlA* w Pradze.

c e m e n t ,  g i p s ,  
kit, asfalt,
•intimerulion,
kw.-tss karbolowy i inne środki desin- 

fekcyjne.
Frzyicądy piwniczne:

szpunty i czopy do beczek, 
korki do butelek 
kapsle do butelek, 
masa do lakowania butelek 
maszyny do korkowani', butelek,

„ „ beczek,
korkociągi,
maszyny do mycia flaszek, 
pipy do beczek.

Artykuły gumowe:
kiszki gumowe do gazu i do ściągania 

wodj w'na, piwa, kwasn; płyty gu­
mowe i t. p , — prześcieradła gu­
mowe.

Pasy do maszyn i młoeaiń. z najlep­
szy oh skór belgijskich we wszystkich 
szerokościach.

Gurty do maszyn, węże konopne.
Rury oynow-:) i ołowiane.
Srót, lotki i fcn
Proszek na owady i  mole, ty nk tu ra  

ua owady, kamfora 1 pieprz biały. 
A rtyku ły  toaletowe, mydli t:> 'etowe, 

Eztraits u odeur, Eau de Cologne, 
olejki i pomady.

Lak Lo pieczętowania.
A tram ent do pisania, do hektografii, 

czerwony, niebieski, ezarny, do zna­
czenia bielizny i autograficzny. 

Farby do stampilij, gnma i karnk 
rozpuszczone.

K it do szkła i porcelany.
Smarowidło nieprzem akalne na 

skórę.
Sm arowidła na kopyta ze sposobem 

użyoia.
Iłu icz do broni.

Lakier do bucików ezarny, złoty, 
mieniący.

Cźęrnidło do skór.
A pretura do konserwowania i t. p.

Wszystko po najtańazych cenach.
Cenniki specjalne na żądanie gratis i franco

 Przy zamówieniach za zaliczką uprasza się o przysłanie pewnej kwoty,
któraby przynajmniej wystarczała na opłacenie tam i napowrói kosztów pocz­
towych w razie nieod ibrania przesyłki.
Od jesieni roku 1884, we własnym domu, Rynek, 1. 38.

2*08 1—?

dla introligatorów, 
tnszowe akwarelowe guziczkach i 

laseczkach, 
akwarelowe 'Igotne w tubkach i mn* 

szelkach, 
do malowania jrcelan, 
olejne w tubkach do robót artystycznych. 
Środki do retuszowania, olejki i 

weraiksy do robót artystycznjeh, 
pondzie, płótna malarskie, palety 
stalugi i wszelkie przybory do ma­
lowania i rysowania.
Arty1 ity dla folwarków: 

tmaro idło do osi żelaznych, 
oliwa do maszyn, 
teer gazowy,

Stachiewicz & Abrysowski

Adolf S i lberste in
(przedtem 3 Neuhófer)

H M agazyn  
towarów optycznych

we Lwowie,
przy ulicy Karola Ludwika, róg nlioy 

Sykstuskiej , — poleca; 
lornety, binokle, okulary, 
ćwlkiery, dalowidy, dalej 

największy wybór 
instrumentów mierniczych 
die budowniczych, inżynierów, leśni­

czych i geometrów,
wielki wybór aparatów 

Indukcyjny eh 
ze stałym 1 przerwanym prądem, 
różne baterje. — E l e k t r y c z n e  
dzwonki u i s ą d i r miejscu i 

na prowincji. 2358 1—t
W szelkie napr~ yjprzedmiotów 

optyeznyeh i mechanicznych usku­
teczniam najdokładniej i najtaniej.

Zamówienia z prowincji wysyłam 
za zaliczką. - Osobiście kupiony to­
war w mym handlu, lnb wysłany na 
prowincję, w razie, {dyby nie był 
odpowiednim, wymieniam bo 14 dni.

Dusznosc,
| chrypka. 

 katary,za­
dawniona i wszelkie cierpienia kana* 
16w oddechowych uztepuią po użyciu 
K U k U  Ł I T A H I u lA <

wranta, awa4 gHOny w aptew Fs

IM E V R A LG IE  S
Wszel­

kie cier­
pienia

nerwowa każdą) chwili ustąpią po 
uiyoiu pigułek aatinawralglam] 
Dra O R O in n t

wyra. Ubl «WWny w aptm hss Leona— r.rne U la H u b . U,

Resztki sukna
w prawdziwych kolorach od 1 zł. za metr 
i wyżej wysyła na dokładne podanie cha 
raktern i adresu

8 k l a d  f a b r y c z n y  
„zum weisseii Lamm“

r Bernie. 1944 —80

Ces. ’ ’ wył. npr.

MARIENBAD w CZECHACH.
Stacja kolei cesarza Franciszka Józefa, położony w okolonej lesistem. 

górami, tylko ku południowi otwartai dolinie, (628 m a r . nad morzem 
północnem, zupełnie ochronionem miejscu, pyszne, na milę długie prome­
nady przez górzysty las wysokopienny, z 3 obszernemu za~ lada ni kąpie- 
lowemi wód mineralnych, błotnych i gazowych, < źródłami leczącemi 
Jednem słowem, reprezentuje to zdrojowisko wody lecznicze zimne, alka- 
liczno-saliniczne.

Źródło Kreuzbrann i Ferdinandsbrunn, najsilniejsze ze wszystkich 
znanych źródeł, zawierających najwięcej soli glauberskiej, okazały się jako 
niezawodnie leczące rozmaite przypadłości chorób organów trawienia, orga 
nów moozowych, kobiecych organów płciowych, w cierpieniach krytycznych 
lat, przeciw zwichńięciom organów odżywienia, a to: przeciw goścowi, zby­
tniej tji8*y, cukrzycy i t. p.

Źródło Ambrożego najobfitsza w żelazo woda mineralna w Niem 
ezechj i źródło Karoliny są skutecznt i czyste wody źelaziste.

Źródło Waldąnelle pomaga na cbron. cierpienia organów oddechowych.
Źródło R u d o lfs ą a e lle  działa szezegółnie lecząco przeciw obroniczojm 

katarom przewodn moczowego i t. p. Kąpiele mułowe Marienbadu są naj 
silniejszemi ze wszystkich znanych kąpieli mułowych.

Miasto posiada elegancko urządzone hotele i domy mieszkalne, w 
miejscu urząd pocztowy, telegraficzny i cło wy, bogatn czytelnię. Dzunnie 
daje trzy koncerta kapela zakładowa, często inne koncerty, bale, zabawy 
ii przedstawienia teatralne. Kościół katolicki, ewangielicki i anglikański 
(także ruskie i szwedzkie nabożeństwo] i synagoga.

Otwarcie sezonn od 1. nu .ja dc końca września. Roczny ruch 
gości 14.000 osób (nie licząc turystów i przejezdnych). Wszystkie obce 
wody mineralne na składach. Wysyłka wód m insralnych odbywa się tylko 
we flaszkach po 3/  ̂ litra, sól źródlana i z tejże wyrabiane pastylki i muł 
załatwia Inspekcja źródeł, u której, jakoteż w składach nabyć można 
gratis przepisy użycia. 2030 1—3

B o m lstr i. — Inspekcja źródeł w MARIJBNBAR.
Składy we LWOWIE u pp. W. Goldbanma i E. Mendrochowitza.

Podziękowanie.
Żona moja leżała 18 miesięcy ohor 

"a wsi bez ratunku. WP. dr. W la d y  
s t a w  B y l i c k i  był tak łaskaw, ża za- 
•ął się nią i po zrobieniu operacji zupeł­
nie bezinteresownie, przywrócił jej zdro 

i uratował życie. Za to czuję się w 
obewiązku publicznie WP. dr. Bylickiemo 
złożyć podziękowanie, gdyż w inny spo­
sób mojej wdzięczności okazać Mo nie 
jestem w stanie. Ci rn t-.k szlachetny za­
sługuje na utaropoliikie Bóg paplać.

J a n  L i s z e k ,  
nanczyciel.

D I O O O v ^ v . - i

o K A P Y 3
0  p i k o w e  t r y k o t o w e  i  p i n -  0
0  S io w e  biatg i kol rowe, pokoa A

najtaniej handel ?

S f . k n a u e r a J
1  „ p o d  z ł o t y m  L w e m *  Z 
j  p l ac  K a p i t u l n y  1. 2. Y
0  0  
ż O O O O O O  $ 0 0 0 0 0 $

LIN LEUMOWE 
kobierce korkowe,
najtrwalsze do posłania na p dło- 
g<\ uie przyjmujące kurzu, elegan­
ckie tak do pomif zksń prj a 
tnych, jakoteż dla lok lów kanto­
rowych. Skład materji pokojowych 
iobierców na podłogę. zasła, ek 
orzed umywalnie, materji p o ­
k o jo w y c h  w najrozmaitszy oh 
deseniach. 1983 1—?
F. C. ColLmanrfs Nachf.

A. Beioble, Wiedeń 
I. J o n a n n e s g a s <  25

Nowość I Nowość I
N ie potrzeba sp irytusu ! 

by ugotować wodę do zrobieniu her­
baty in o kawy na patentowanym

Non plus ultra  oszczędnym
SZYBKOWARKU

ustawiony na jakiejkolwiek lampie 
naftowej zagotowuje w 15 minutach

i nic nie kosztuje 1
Lampa światła nie traci, usożua bez 
r-.rzeszkody pracować, nie kopci i 
. zkła nie pękają! Sygnałowa świ- 
itałka oznajmia, ie  wodi się gotuje 
Własny wynalazca tntsjsnaj firmy

wyi obów blacharskich

F. Kliel & w.
we Lwowie ul. Halicka I. 15.

CENA jednego SZYBKO WAFKA
z oi'iłfj blachy z w isiądzr. 

na i  filii;!?,nkę 50 ct. — 1 zł.
a 1 szklankę 70 ot. — 1 złr. 20 ct

na 2 azkianki 90 ct. - 1 złr. 40 ct
•v większej ilości opuszcza się rabat.

Zamówienia z prowincji załatw: 
ii .: od w rot rą pocztą.

Każdy nagniotek,
narośl rogową i broda wki usnwa w krót 
kim czasie pewnie i bez bola jedy 
nie za pomocą posmarowania pendzlem, 
sławny i uznany środek, prepa­
rowany jedynie praw. iwie w aptece Rad 
lauera — Karton z flaszeczką i pendzlem 
50 ct. Z powodu naśladowania tego środ­
ka, Lie mającego żadnego skntkn, należy 
żądać wyrażn.e jedynie prawdziwego „środ 
ka na nagniotki* BADLAUEBA z O z e r  
wonej apteki w Foznai *”i. IV 
Lwowie w ipt. Zygm. Buckera i H. Bln- 
menfelda. 2127 2 12

K
u f r a ,

torby, manierki, 
t i  o m  o c z h  i9

i wszelkie 
przybory podróżne 

poiecają najtaniej

Br&cia Langner
Lwów, ul. Halicka 1. 16.

S ta ls ią  śliwowicę
g;r»ra:.to rana prawdziwa i niesfałszowann 
wyśmienitej jakości, wysyłam w 51itrowych 
baryłkach, okutych żdaznemi obręo:-ami 
po cenie 5 zł. wraz z baryłką franco do 
wszystkich stccji pocztowych.

JUL JUS ź FERBEE, 
Neugradiska, Sławonia.

2607 1—9Wiedeń — -fotel Mótropole
Ringstras8e, Franz Josefs Quai.

S W  Wielki Hotel pfe*‘Trazorzędny. 'R l
SOO pokojów i salonów (od 1 zł. i wyżej), t inds dla OSiÓb, czytelnia, zao- 
p trzona w dzienniki wszystkich krąjów „I’yszny dziedzii iee oszklony*. Kąpiele 
aunajowe i biuro telegraficzne w hotelu. I.^yatanek tra ow.jowy przed domem. 
Omnibusy hotelowe na dwornaeł Zamieszkanie na dłuższy czas r  „ umiarkowany en 
cenach. Z .  N p e l s e r ,  dyrektor.

Ekstrakt orzechowy
do farbowania slwijch w M w
wyna-
lazkn A. pcffn-

mera
w w i p d n l p ,  KarntnerstrasM, 8 8 .

C. k. wyłącz, ś r o d e k  ten do 
f a r b e w a n i a  w ło s ó w , wdający 
tiwym włosom trwałą berwę 6d * r -  
n ą ,  b r u n a t a f  lnb b l o n d  spo­
rządzony jest li tylko z substancji 
roślinnej, t j ,  z łnpy zielonych orze- 
tbów, me jest pizjrtem szkodliwym 
ani zdrowiu ani włosom i farbuje 

,w Pwedągu 1 5  m i n u t  pię- 
r*5?*tł ‘rVsle ozarno, nrnnatno 
lub blond tak, łe nawet przy nmy 

waniu farba nie echodsi.
1 flakon eksfeaktu orzechowego 

płynnego . . . 8
1 słoik pomady orzechowej z ł .  9  
1 flakon olejku one chow. ^  j
W prawdziwym gatunku nabyć można
w perfumerji Maczuskiego,
W W i e d n i u ,  Kartnerstrasse, ;6
tudzież we Lwowie u Zyg. Rnckcra 
aptekarza, tudzież u kapców: Marci­
na Mfiłlera i Leona Sedlaka.

2304 4—r

Fabryka wózków dla daieel 1 weioeypedó w
L. BAUMANA wa WIEDNIU,

IX. W i h r i n f e r i  t r a s i e  Nr.  59.
Waiki dla dsieci od 5 sł. 50 et. wyiej. Moje woslci 
kołyskowe sastepajs kołyskę w pokoju. Cena 75 et. Fasonri oia fabrykantów wóakew dla dcieci 
od % ił. { wyżej. Cenniki franko i gratis.

N a  s e z o n
wiosenny i letni:

M A T E R J E  W E Ł N I A N E  
• t e d m u b i e  

A  K  S  A M I T Y  
K A S Z M I R Y

Batysty i satyny 
F u l a r y  I  H r e t o n y

Z e f i r y
we wszystkich możebnych wyrobach 

p »  n a j n m l a r h f t w a ń s z y c h  c e n a c h
polecają

StacMewicz & Abrysowsti
Bazylio Tevanicl[ieoNastpF

we LW OW IE, RYNEK 1. 32.

Lwów, R yn e k  1. 32.

Kwizdy płyn gośćcowy
od wielu lat wypróbowany wyborny środek na

gośćciee, reumatyzm i słabości nerwowe.
§ Takowy przydaje się wybornie przeciw zwichnięciu, sztywności 
^  m uszfenló  r i suchych żył, przekrwawienlu, zgnieceniu, 
o nleczulosci skóry, dalej na miejscowe kurcze (kurcze w 
{jłydkach), przeciw bolom nerwowym, obrzękłościom, 
spowstąjęcym w skutek długotrwałych obandażowań, 

głównie także do wzmocnienia przed i po odbyciu 
kich wytężeń, po długich marszach i t. p., tudzież w po­

deszłym wieku ua osłabienie
Prawdziwy do nabycia we wszystkich aptekach wschodniej i zachodniej Ga 
hnrtownie we wszyssttdcb większych drogeriach. — Główny skład w aptuoe 

Piotra Mikolaecha we Lwowie.
Główny skład u Franciszka Jana Kwizdy, c. k. nadwor­

nego dóstawcy i właściciela apteki obwodowej w Korneuburgu 
Cena flaszki 1 złr. a. w.

Do łaskawego uwzględnienia. Przy kupnie tego preparatu 
uprasza się P. T. Publiczność, ażeby żądała Kwizdy płynu gośćcowego i 
ua to baczyła, źe tak każda flaszka jakoteż karton, opatrzone są powyż­
sza marką ochronną. 1479 1— 5

H f i b n e r  &  H a n k e  we Lwowie,
poleoąją przez chemiczną fabrykę Hoyer Ml K n h n ,  przedtem Cłu* 

s t a w a  N c h a l le ł iu ,  we Wiedniu X, 
dr. H. Z E B E N E R  A  wyrabiany

Antimerułion .^ g
o k. w1 (cznie uprzyw. i premiow., przez najwyższe z ..-jmitości w k ra ju  

% i zagranica rvpróbowany i dowodnie sprawdzony Środek, do
j ___  pewnego wyniszczenia 2005 1—20

yĘT Srzyba w domach
|  a temsamem do przeszkodzenia ponowienia się te g o ż .

wiel

sji;

Z a K ia d  w o d o l e c z n i c z y  K r e u z e n
pod GB.EIN n. Dunajem (Wyższa Austrja)

Kurasa elektryczna i dyetetycina. także kąpiele elektryczne i nag a tania. 
Czas jroay koleją zaohodnią Elżbiety, stacja Amstetten z Wiednia w 6 godzinach 
Parowcem do Qreln ,  Łinza w 3 godzinach. Pora od 15. k w i e t n  
do Końca Października. Na wiosnę i w jesieni tańaze eeny. Bezpośrednio 
przypierają szpilkowe lasy. Powabne położenie. Wielka pływalnia woloa. Utrzy­
manie tanie. Bliższe objaśnienia i prospekty udziela Zarzad kąpielowy Kreuzen 1 
Dr. med. Fleiscnanaer, włażdeiel i kierownik zakładu, podczas zimy we Wiedniu 
T Plankangaisc Nr. 7._______  r  5 _ 16

Styryjskie krajowe uzdrowisko
K o h i t s o h  - S a u e r b r u n u

N iż s z a  B t y r j a .  Stacja kolei południowej F m t s e h a c L , 
Sławna szczawa, zawierające sól glaubergską, kąpiele .talowe, karai i 

zimną 1 idą, kurzej a iętyczna. Głównie na uleczenie .horób organów tra­
wienia. — Pyszny pobyt. — Pora ‘ ąpielfl w od maja do października. — 
Prospekty i zamówienii na pomieszkania w dyrekcji. 14 b 4—10

Doniesienie dla podróżnych.
P. T. podróżującym, którzy żyozą 

sobie przei lębreć dalekie potiróże, a 
to d< Anglii, Ameryki, Afryki, Au- 
itralji donoszę, że mogą w mojem bi 

rze ao jazdy światowej nabyć bezpo--  rze 00 jtu u j Dwiuwuoj utwpu* - f w w. w  i —
Średni eh biletów tak na koleje europejskie, jakoteż na koleje imiyoh oiętfci świata. 
“ •■Biel na wszystkie parowce pocztowe dwiata, po cenach unęilowych.

Kabyć można u mnie wierstkie monety, banknoty i pizekazy na wszystkie 
zn&cnuejue miaate handlowe. Objaśnienia co do kosztów podróży itp. gratis.

Arnold Keif, we Wiedniu,
I. Pestalozzigftsse 1.

Bossharda pompa biiźniakowa
(Zwlllinsspumpe),

podwójnie działająca; wysokość smoczka do 8 metrów vso- 
Kość ciśnienia 40 mew. Doniosłość rzntn w wolnym Drnmieniu

16 d>w skutek swej rwałej 1 pojedynczej konstrukcji, wielkiej ti 
łośoi, łat wem poruszaniem i najtańsza cena. Do siyn 
kiob gęstycb, w j lub gorąoycn płynów tanże jako pompa 
do studzien j ° do fabryki, do ceiów sfcrapiania i ga
izenia 1 t. p. najlepioj zalecana. 2002 2_10

W Austro-Węgrzech wyłącznie do nabycia ze
składu fabrycznego maszyn E. Munkj

wre W iedniu, Jjft: Beie .erstrasse, nr. 36.
wr^kty grr*'i i f>.n00i _  Odprzedającym rabat.

Tokarnie do wyrównania
u-.) -^3T - 1. tn .h 41, j t i . i m ia . ' o na "kładzie

F a b r y k a  m a s z y i  ■ . R E IT B A lD E K  
we Wiednia, I I ,  NorJbahnitratse, 5.

2141 Cenniki franco i gratis. 3—10

I s k l a d  l e c z n i c z y
sposobem  n atu raln ym

nałożył przed 80 laty vT E L D E 8 w górnej Krainie (koło Laibach) lekarz

Arnold R ik li.
Obsz rne zastoio J i- ie kąpieli świetlno-powietrznych i  słoneeznyeh pr*y 

łagodnem użyciu wody -edtug ssead bydrja tycznych , jakoteż względnie użycie
systemu Schrotu. lab parowych kąpieli, tą właśsi, ‘siar i cechująoemi ten spciób
leczenia, k tó ry  bardzo skutecznym się okazał dla wzmoonlenla nerw; 
koteż dla regulacji obiegu krwi i jej czyszczenia we wszelkich słabościach

Hezon poczyna się  jf. czerwca•
Prospekta polskie, niemieckie, angielukie lub włoskie na żądauie gratii.
N i sobii doznnn. dobre skutki tej kuracji poświad< zamy: Roman baron 

x08t. ioweki, inf.pektc <• kolei Albrechta, ulica Teatralna, 1. 7 Lwów. Ludnik Gol- 
tcntal inżynier k lei Karola Ludwika, Lwów dworzec. P . P .K asprzyokl inżynier 
kolei Albrechta ulica Teatralna, 1. 7, Lwów. Otylia Nittmann żona o. k. starszego 
inspektora, cl. Czarneckiego, L 28, Lwów. K. Nittmann, akademik, ul. Czarneckiego 
1 23, Lwów. J . Ostrowski ęle techniczny kolei Karola Lndwika, Krasne. J .  P e ltz  
inżynier kolei Rzeszów dworzec. M. Rybowski kierowaik szkoły kolei Kar. udw. 
Lwó r, dworzec. J. Stenzel szef biura kommeroialnego kolei l ibrechta, ul. Łycza- 
oweica 1. 19[a, Lwów. A. Terleoki iutynier kolei Czerniowieckiej, Lwów di irzec. 

H Teiszeyre starszy inżynier kolei Tarnopol. 1429 1—6

A  I h  R  działa już w ma'vch dawkach rozwaloiająco.

Prof. Biesiarieeki we Lwowie
G O R Z K A
FRANCISZKA

Nie sprawia żadnych uciążliwości

Prof. B a m b e r g e r  wri W,edniu
Jest skuteczniejsza od innych wód gorźkicbJ Ó Z E F A  Prof. LeMesdorf we Wiedniu.

Należy wyraźnie żądać: FRANCISZKA JÓZEFA WODY GORZKIEJ. 
Składy wszędzie. Dyrekcja wysyłki w Budapeszcie.

H  B u n s l a  e l a s t y c z ­
n i, p i<  ■»,  sporsądsoee w 1 
di wskazówki c. na- 
dwornego kaligrafa Banzla,
, dznaozeią się z poiroda ,wej
v/yśin uitej ioastrukcji i jakoici. poiuw^ą Bię o,'.de: łatwo po papiorzo i są bar- 

m>° n®byc,a w handlz ^apiern lnb bezpośrednio u H .  B u n z ł a ,  
B :  w  " r a d z e ,  I .  B e r n s t e i n  1 4 . Do każdego pudełka dołącza się pro-
apekt_ > przepis użycia. 2128 1 8

Osłabienie, choroby nerwóa, tajne grzechy młodości t joybryki.
JDr, IVruna

a
M
n

M

«%

proszek pernański j
5

w y r a b i a n j  jb z i ó i  p e r n a ń s k l c k .
P roszek  pernański j, sśt jedynym, ażeby osłabienie 

narządów płciowych 1 porodowych, amen 1
mężczyzn impotenoję i u kobiet niepłodność usunąć. 
Proszek peraański jest także niezawodnym przeciw ry— 

wołanym c tbieniom w ekn : ubytku soków i krwi p.Jez pomazania o- 
namię, dalej przeciw chorobom nerwów- a to: oełabieniu . .yałów nbywa- 
niu siły w organizmie, w krzyżach i grzbiecie pacierzowym, bolom w pier- 
eiach i głowie, migrenie, ospałości, przytępianiu -nr u, zatwardzeniu n- 
porczywem, drżeniu nerwowemu w ękach, nogach i niedo pewności i t. p.

Wszystkie wyżej wynienione choroby niemogą byó tak dalece zapo- __ 
mocą żadnego dotąd w medycy-lie znanego środka zupełnie wyleczone, jak 
przez dr. Wrona proszek peruański; za nieszkodliwość gwarantuje się.

Cen. pudełka Fraż z przepisem użycia 1 zł. 80 ct. 2i77 9—? W
Skła we Lwowie: apl Z. Buckera, w apt. pod Gwiazdą P. Miko-

las 'a ;  w Krakowie: W. Bcdyka w Czerniowcasb u J. Golichowskiego; 
w Tarnopolu: w jp t. J. Januogiewicza. -  Jenen ly ajent we Wied iu:
Al. Gisohner, dypL aptekarz Ii, Kaiser-JoBefstrasse U. J f -

i!n

it

Wydawcy i właściciele J. Dobrzański i K. Gr iman Naczelny i odpowiedziiiny redaktor Jan Dobrzański. drpb-ąrni .G ^^ety  N.a^odoiKej R


